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Wioch . . . .  25 
Belgii i Szwajcarji 18 
Turcji i ks. N*dd 1H

Odpowiedź na sprostowanie.
Radzi przyjm ujem y sprostowania i wiado 

mości wszelkie, spraw krajowych dotyczące, 
j^ y ż  nam tylko o wyświecenie prawdy chodzi, 
lecz ztąd nie wynika, że mamy przyjm ywać 
D®ZWzględnie jak o  doskonałe i niechybne w szy­
stko, cokolwiek nam i zkądkolwiek ofiarowane 

_aioo bywa przykazane, — przekonanie bowiem 
uczy, że nieomylnością nikt poszczycić się nie 
może, adw okatura zaś w sprawach własnych 

. nikogo od zarzutów odebranych nie może o-
czyścić.

.. Nasze obliczenia i data, tyczące się funda- 
CJ! Doogj<jh i sierót w Drehowyżu, czerpaliśmy 
2 °*0mentów sądowych i z wykazów bachhal- 
teryeznyeh, gazetą urzędową ogłaszanych; nie 
naszą t0 wjną, jeżli w tych ostatnich je s t roz- 
gatuukowanie wydatków przedstawione tak nie­
jasno, albo tak  skupiono rubryki, że nie można 
1 mch poglądu pewnego uzyskać, Mnsimy je ­
dnak w następującym  rozbiorze udowodnić, że 
n l® umieszczaliśmy w sprawozdaniach naszych 
żadnych „liczb nieprawdziwych".

Wedle wykazu sądownie spisanego ua dnin 
®arca 1849 wynosiły długi po ś. p. hr. Skarbku 

P°zostałe hypotekowane 288.947 zlr. 14 kr.
zaś uiehypotekowaue 50.870 „ — „

Razem 339.817 złr. 14 kr.
tak też je  w nrze 195 (Jaz.

Nar. w ykazano; 
w sprostowaniu urzędowem 

Wykazano hurtem 414.028 złr. 48 kr.
a  zatem więcej o 74.211 złr. 34 kr.

ponieważ dodano 54.472 złr. 90 k r . , które z 
o288ów „administracji poprzedniej" n a ro sły ; 
dodano także zapewne i należytości plac oficja­
listów i sjng w dobrach.

Obiedwie te pozycje jednak, nie można po* 
między długi hr. Skarbka zaliczać, ponieważ 
? '.P .8 8 s iv a  narosłe podczas adminiśtracyj pó- 
ząiejszyełv po śmierci hr. Skarbka nnstałycb, 
D,,e. 8ą długami samegoż hr. Skarbka, lecz tej 
z,eJ administracji późniejszej, na którą głos pod 
nosimy; b) płace « lu g  skarbowych należą do 
wydatków bieżących, i z dochodów bieżących 
pokryte być winny; c) w o d p ra w ie  z c. k. na­
miestnictwa w maren 1850, danej ks. Jabłonow­
skiemu, czy tam y: że książę kurator stau dłn 
gów zwiększył o 16.033 złr. 47 kr. Z kąd i dla 
czego dzisiaj narosła ta  kwota aż do 54.472 złr. 
9° kr., tego nie wiemy, aniśmy przeczuwać to 
mogli pisząc nasze zestawienia pierwotne.

Na gruncie ubogich i sierót — widać, nie­
stety, tylko wzrost bnjny niedoli i dłngów, boć 
te dosłownie ja k  kąkole ewangieliczne pod sto- 
parni administratorów w yrastają i coraz olbrzy­
mieją.

W sprostowaniu dłng poprzedniej admini- 
straeji wypisany jest jako passiw afandacji pier­
wotnej w kwocie 54.472 złr. a aktyw a i nale- 
zytości poprzedniej administracji, zaliczki i renty 
ludemnizaeyjne, pochodzące i z czasów tejże sa­
rn®! administracji jako  dochód bieżący następ- 
PSL^gądowej administracji której je  wypłacono.

Pancerniki i Monitor}.

P rzed p łatę  przyjm ują:
Bióro A dm inistracji „G AZETY  NARODOW EJ* 

przy ulicy W ałowej pod 1. 285 m.
OGŁOSZENIA (Insera ty ) wszelkiego rodzaju  

przyjm ują się za op ła tą  od m iejsca objętości wierBza 
drobnym drukiem 6 centów , oprócz opłaty stem plo­
wej 30 centów za każdorazow e umieszczenie.

P rzedpłatę i ogłoszenia na całą F r a n c j ę  p rzyj­
muje jedynie p. L u d w i k  P ł o ń s k i  w P aryżu  Bou- 
ierard , du P rincs E ugćne 59, p . Alojzy Oppelik, w 
Wiedniu Wollzeile N. 22. p. Hermann Heller, W iedeń, 
H anp tstrasse  N. 29, pp. Hsasenstein e t Vogler w Wie* 
dniu Wollzeile N. 9. i w Frankfurcie nad Menem.

LISTY  wszelkie winny być przesyłane „ f r a n c o *  
L ISTY  r e k l a m a c y j n e  nieopieczetow ane nie nle-
f ają frankowaniu. REKOPISMA nadsyłane do red l-  

c)i nie zw racają się i będą n iszczone.______

Tym  sposobem łatwo było wykazać większe 
długi poprzedniej administracji, w iększepassiw a 
fundacji, większą opłatę tych passywów i wię­
ksze dochody późniejsze.

Kwotę ogólną dlngów pozostającycn w yka­
zaliśmy w nr. 197 Gaz. Nar. na 162.303 złr. we­
dle zamknięcia rachunkowego po koniec p a ­
ździernika 1864 roku — do tego czasu bowiem 
obliczaliśmy w szystkie dochody i w ydatki — eo 
wyraźnie w obliczeniu naszem jest n a p i s a n o .  
Stan długów mógł od czasn owego do teraz się 
zmniejszyć, i jnż z końcem grudnia zmniejszył 
się do 146.866 złr. 50’% kr To jednek nie zbi­
ja  w niczem obliczenia naszego; wykazaliśmy 
bowiem pierwotny stan długów sądownie spisa 
ny na 339.817 złr.
zaś stau długów po koniec paździer­

nika 1864 162.303 złr.
Porównawszy obiedwie kwoty, m a­

my różnicę o 177.514 złr.
ale Die 270.974 złr. 37 kr. <> *

Co się tyczy rent i kapitałów indemnizacyj- 
nych, i zaliczek na nie wypłaconych, znacho- 
dzimy w rachunkach drukowanych urzędowych 
następujące przychody: 
w r. zaliczki i renty kapitały
1850 8.751 zł. 39 mk.
1851 2.733 „ 2%  „
1852 5.145 „ 55 „
1854 5.662 „ 25
1855 47.439 „ 3 „
1856 17 574 „ 47 „
1857 37.856 „ 41%  „ 148.859 zł. 40 mk.
1858 7.319 „ 9 '/ , „ 20.030 „ 50 „

132 482 zł. 43 '/, mk. 168.890 zł. 30 mk.
czy li: 139.106 „ 85 a w. 177.335 zł. 2 aw.
zaś w r
1859 7.690 zł. 37 */, aw. 34.776 zł. 43% aw.
1860 5,710 » 357 „ t»
1861 5.753 * 77 ff
1862 5.713 „ 77 vt
1863 5.695 „ 67 118 „ 41 Tl
1864 2.847 n ~ V) -72.477 —- n

•/' 33.410 zł. 30% aw. 107.788 zł. 84% aw.
Razem więc w obydwóch

okreiach 457.641 zł. 1 c. aw.
10 j e s i  u w in ę  tę 8*111123 JUK?) ■ w y a a z a n u u i^  w uj. 
197 Gazety Nar. Potrąciwszy od tej kwoty snmę 
kapitałów, pozostających w kasach na rok 1865 
wedle urzędowego Provinzial Staatshandbnch pro 
1865 pagina 518 w kwocie 217.487 zlr. 10 ct., 
okazuje się różnica o 246.153 zlr. 91 e. a więc 
znpelnie taka sama ja k ą  w powyższym numerze 
pisma naszego wykazano.
Rubryki nagród i remuneracyj 

które na . . . . 18.722 zł. 92 c.
rubryki dyetów i kosztów podró­

ży które na 8.788
rubryki kosztów kancelaryjnych 

które na . . . 6185

56

___________98 „
razem na 33.697 zł. 46 c. 

wykazaliśmy, te także najdokładniej wedle ro­
czników zebrane mamy, lecz nie będziemy ta- 
kowych poszczęgólniać, ponieważ w sprostowania

urzędowem niejako zatwierdzenie liczb tych zna- 
chodziray. Spotykamy tam tylke tłumaczenie że 
użyto pieniądzy tych na wydatki kontroli zarządu 
i że wielką część wypłacono na zapomogi sług 
skarbowych. My właśnie podnosimy okoliczność 
tę, że te wieczne wzajemne kontrolowania ko­
rzyści żadnych, tylko wydatków przysparzają, i że 
adm inistracja cała pomimo nagród, rcmuneracji 
i tej kontroli cechę nieudolności dźwiga. Co się 
zaś dotyczę twierdzenia, ze wielka część kwoty j a ­
ko zapomogi wydano sługom zakłada, to przyta 
czarny jako  przeciwdowód wypis remuneracyj i 
nagród w roku 1864 i 1865 w ypłaconych:
a) p. Juliusz Watzl . . . 200 zł. ck. urz. nam.
b) „ Kapella . . 60 „ „ buchh.
c) „ Kasparides . 40 „ „ nam.
d) „ Mosch . . .1 2 0  „ „ nam.
e) „ Thiirman . 80 „ „ buchh.
f )  „ Zminkowski . 100 „ „ buchh.
g) „ Wrześniowski 80 „ „ nam.
h) „ J. Piórkowski. . 80 „ „ bud
*') „ Kobyliński . 100 „ nr. zab. Skarb.
h) „ Szczepanowski 40 „ „ '
/) „ Czajkowski . 25 „ »„
W roku 1865 wypłacono ta k ż e : panu Wazlowi 
300 zł., p. Zminkowskiemu 100 zł., p. Kapella 
60 zł., p. Szczepanowskiemu 40 zł., p. Czajkow­
skiemu 25 zł. Widzimy zatem że najw iększą 
część otrzymali urzędnicy, zaś tylko bardzo m a­
leńką cząstkę słudzy zakładu. I  przy rubryce 
kosztów, podróży wydano w roku 1864 kwotę 
737 złr. 91% c. które głównie zarachował pan 
sekretarz Watzl, dalej inżynier, Baueleve i t. d. Nie 
uchybiliśmy więc prr.vdzie, wypisawszy zdanie 
nasze w tej mierze w nrze 197 Gazety Naród. 
zawarte, że te pieniądze głównie c. k. urzędni­
cy pobierali. —

Sprostowanie podnosi okoliczność, iż d a ­
wniejsza adm inistracja w pierwszych 17 miesią­
cach w latach 1849 i 1850, gdy namiestnictwo 
żadnego na zarząd funduszu nie brało wpływu, 
na djety i koszta podróży, wydala 1897 złr. 86 
ct., zhąd robi wniosek, żę. wydatki podobne te ­
raźniejszej adm inistracji stosunkowo są mniej­
sze. Zapomniano jednak o tern, że dwaj główni 
urzędnicy zakładu m ają obecnie wyznaczone 
panszale na koszta podróży i djety w kwocie 
2.200 złr., które w budżet zwyczajny wchodzą, 
a  już ta  kw ota roczna przewyższa zacytowany wy­
datek 17miesięezny za baratorsbiej^adm inistra- 
cji. Przytoczone zaś p rz e z  nas, a w sprostowa­
niu przeciwstawione w ydatki należą do nad­
zwyczajnych, które doliczone do o b e c n e g o  pau- 
szaln rocznego na koszta podróży i djety, w ła­
śnie wykazuje, że w tej rubryce teraźniejsza 
adm inistracja więcej niż dwa razy tyle wyda 
je, co adm inistracja kuratorska z owych 17 
miesięcy.

Ogól dochodów, wydatków i resztnjącej go­
tówki kasowej w kwocie 66.649 złr. 3 c . wyka 
zaliśmy również z zamknięcia rachunków ; to 
jednak związkn nie ma z twierdzeniem dalszem, 
że gdyby adm inistracja coroczną nadwyżkę go­
tówki, k tórą nie wedle OBtatniorocznego wynika 
na 66 649 złr. lecz dopuszczalnie w zmniejszo- 
ncj kwocie 25 009 policzono, użyła była zawsze

(Dokończenie.)
Hlarrior i  Black Prince są szybsze w biegu f 

®lż fregaty francuzkie, m ają jednak braki inue, 
znaczniejsze, mianowicie oszczędzanie na nich 
ż®laza nie możua nazw ać oszczędnością; niemal 
połowa ścian ich je s t narażona na strzały. Kon- 
strukcja Achillesa wynagradza to w części pan 
porzem poniżej linii wodnej. Lepszym daleko 
jest model francuzkiej La Gloire, u której bate 
rj*  cała jes t zabezpieczona. F rancuzkie Solfe- 
r*no i Magenta są tak  samo ja k  Achilles u spo­
du zupełnie opancerzone, a nadto szybsze w bie­
gu od Achillesa, z powodu że są lżejsze z przo­
du i tyłu.

Z flotą angielską przybył także jeden mo 
n ito r, Royal-Sovereign. Aby dać wyobrażenie 
eo to jest monitor, zamieszczamy poniżej dokła­
dny opis tego monitora angielskiego. Był to 
pierwotnie liniowy okręt drewniany, którego dwa 

.wierzchnie pokłady zniesiono.
Są jeszcze próez tego baterje p ływ ające, 

Pokryte pancerzami. W ystąpiły ono czynnie po 
raz pierwszy w wojnie krymskiej. Co się ty- 
czy pokrywania okrętów kutemi płytam i żela- 
znemi, pierwszy pomysł wyszedł od sławnego 
budowniczego okrętowego Stevensa z Ameryki. 
Było to w r. 1845, pomysłu tego jednak ule 
P°djęło żadne mocarstwo morskie. Pierwsza fran 
enzka pływająca baterja, pokryta kutemi p ły ta­
mi że]ąZliemj wedłog planu cesarza Napoleona 
III- Podstąpiła w październiku 1855 r. na 240 
Stóp pod moskiewską warownię Kinburn (na mo­
rza Czarnem) i sama nie poniósłszy żadnego 
gzw&nku, zmuBiła warownię do milczenia. W r. 
1858 wybudowała F rancja pierw szą pancerną

fregatę, za nią poszła A nglia, i musiały pójść 
inue także państwa morskie, tak  że dzisiaj naj 
drobniejsze nawet z nich posiada choćby choć­
by jednego paucernika. Zarazem postąpić musiała 
i konstrukcja dział. Pierwszą próbę ogniową 
odbył w wojnie am erykańskiej pancernik Połu­
dniowców Merrimac, który zburzył znaczną eska­
drę Północnych, złożoną z okrętów drewnianych, 
mimo najwaleczniejszego oporu. Uwaga całego 
św iata była zwrócona na ten bój, zadrzały floty 
drewniane angielskie i francuzkie, poczęto bu­
dować pancerniki. Tymczasem i pancerniki o- 
kucały się niedostatecznemi. Ericson, rodem 
Szwed, zbndował dla Północnych Monitora któ 
ry zatopił niebawem Merrimaca. W szystkie okrę- 
ta, zbudowane ua wzór pierw szego, sowią ogó­
łem monitorami, a takim je s t angielski •Royal- 
Sorcreign.

Monitor ten ma 230 stóp długości, 60 st. 8Z®‘ 
rokości, 21 st. zanurza się w wodę; zw ody ster­
czy tylko na 9 stóp. Tułów drewniany grubości 
dwóch stóp, pokryty jest aż ua 4%  stóp pod 
linię wodną półpiętacalowemi płytami z kutego 
żelaza. Pomost je s t z takich samych płyt na dre­
wnianych belkach. Na przedzie w trzeciej czę­
ści długości stoi komin, przed nim jedna, za 
nim trzy wieże obrotne (dające się skręcać). 
Przestrzeń pod pomostem, zwaną zwykle bate 
rj%> a na monitorach pokładem , wysoka jest 
wewnątrz na 12 stóp. Ze spodu tego pokłada 
wznoszą się wieże obrotne na 4 stopy nad po­
most, Są one okrągłe, cylindryczne, z zewnątrz 
m ają około 22 stóp obwodu, dach ich płaski, z 
azyn żelaznych, pokrytych płytam i żelazuemi. 
Ściany ich złożone najprzód z wierzchu zjede- 
nastocclowyeh płyt z kutego że laza , potem z 
drzewa na 2 stopy, i znowu z p ły t pieciocalo 
wycb, tak, że wewnątrz pozostaje próżnego miej­
sca 15 stóp szerokości. W  przodowej wieży 
znajduje się dwie eliptyczne luki, w tylnych po 
jednej, d la dział; luki te są  także wyfutrowaue. 
Na pokładzie opiera się spód wieży na podsta

na budowę instytutu, takow a do dziś dnia b y ­
łaby ukończoną. Problem atyczne to zdanie, po 
wzięto w sprostowaniu urzędowem jako  pewnik 
liczebny przez porównanie kwot nadwyżkowych 
z lat 15, do kwoty reszty ostatecznej, chcąc w y­
kazać sprzeczność podań, która jedDak wcale 
nie istnieje; przeciwnie zaś z obliczenia podo­
bnego pozostałości 66.649 złr. ua lat 15 w ypa­
dłaby suma ogromna 999.735 złr., k tórejby na 
budowę instytutu, wedle zdania w sprostowania 
urzędowem zawartego, użyć należało !

W ykazana przez nas kwota 92.042 złr. 24 
c. na budowę instytutu wzięta jest także z r a ­
chunków urzędowych, i podaliśmy w przypieku 
do artykułu V. w nrze 200 nasz sposób do obli­
czenia użyty z wyszczególnieniem każdorocznej 
w sprawozdania rządowem napotkanej kwoty ; 
nie naszą winą, jeśli dociec nie można z tych 
sprawozdań kwot pewnych ; zresztą różnica w y­
kazana w tej rubryce nie odmienia stanu rzeczy 
ani twierdzenia naszego w ogóle, „że bardzo 
mało na budowę instytutu łożono." Faktem  po­
zostanie i to , że budowa ta  od r. 1850 aż do 
1858 pomimo dochodów stotysięczuyob zupełnie 
zaniedbaną była, że przeto na cel właściwy 
zakłada zupełnie nie baczono i przez to zanie­
dbanie, szkody wielkie zakładowi wyrządzono.

Tłumaczenie, że niektóre dobra fundacji 
nL są obecnie o kilka tysięcy więcej niż niosły 
w roku 1851, a więc adm inistracja obecna je s t 
lepsza, nie ma żadnej podstawy dla znawcy. Po 
zniesieniu pańsezczyzny wszystkie dobra w G a­
licji w ogóle bardzo mało lub wcale nic nie 
niosły. Przyczyna leżała w stosunkach rolni­
czych, ale nie w złej administracji. Nas przeciwnie 
uderzyło, że od owego czasu dochód z tych dóbr 
fundacyjnych tak  mało się podniósł.

Zarzut, że adm inistracja teraźniejsza ode­
brała budynki w stanie złym, jest zanadto o- 
gólnikowy, i kto wie czyli następcy adm inistra­
cji dzisiejszej nie pozwolą sobie używać tw ier­
dzenia tego samego.

Dalecy jesteśm y od zarzucania złej woli; in­
tencje ck. rządu były najlepsze, adm inistra  
cja zaś zakłada pomimo tegoj była złą. My­
śmy wypowiedzieli zdanie powszechnie w tej 
mierze psnnjące; i ja k  z jednej strony nam przy­
kro, że zdanie dotknęło niektórych Diemile, to z 
drugiej strony nas cieszy, że głos publiczny nie 
przebrzmiał daremnie.

Nie m ając rachunków udokumentowanych 
przed oczyma, nie możemy wdawać się w roz­
biór głębszy rubryk pojedyńczycb wydatkowych. 
Jest jednak  wydział krajowy, który tak statu­
tami zakładu jakoteż dyplomem i statutem  ce­
sarskim  do czynności te j,  jakoteż do głównego 
zarządu instytutem całym jeBt uprawniony, i k tó ­
remu adm inistracja dawniejsza i teraźniejsza jeBt 
obowiązaną wedle §. 10 UBtawy fundacyjnej, 
rachunki coroczne do rewizji p rzedkładać, i j e ­
śli żadnych uchybień się nie dopuściła, żądać 
absolutcrja. Dotąd administracja tego nie uczy­
niła a i funduszu w rękach jej wbrew przepisom 
pozostającego nie o d d a la ; cięży więc ua niej 
odpowiedzialność podw ójna, a okoliczność, że 
rachunki oddąwąuo c. k. bucbhalterji do spraw-

wie żelaznej, także cylindrycznej, na której się 
około żelaznego czopa da obracać w jednę i 
drugą stronę, zapomocą 16 kół, ośm osadzonych 
w peryferji wieży, i dwóch korb, do których 16 
ładzi potrzeba. Obrót jest łatw y i szybki. We 
wieży stoi działo (w pierwszej dwa) na lawecie ! 
ramowej z mocnycb belków. Law eta składa się 
z części spodniej, t. j . ramy, i wyższej t. j. sa- 
m®j lawety, k tóra się na 4 kołach po ramie 
posuwa. Rama je s t wyższa z ty łu , aby zmniej- 
?zyć odbijanie się działa, ku czemu zresztą są 
inne jeszcze przyrządy. Działa są to gładkie 
150 funtówki z lanego żelaza, stosunkowo do tej' 
wagi kró tk ie, podobne do dział bombowych, i
Wyrzucają okrągłą, litą kulę 150 funtów w agi; 
hula stożkowa tegoż wagomiaru, p o d łu g  s y s te  
'DU Armstronga, waży 300 funtów. Średnica we­
wnętrzna działa wynesi 11 cali. N o dachn wie- 
ży znajdaje się lekki moździerz. Kiedy się ma 
w ystrzelić, każe a r ty le r z y s ta  dowodzący obró­
cić wieżę aż na pozycję potrzebną, i zapala 
zapomocq uderzenia młotem i rury perkusyjnej. 
Potem się znowu obraca wieżę, tak  że luka 
będzie odwróconą od nieprzyjaciela, nabija się 
zUowu i skręca w wyznaczonym kierunku. Obrót 
jest tak szybki, że nieprzyjaciel nie może wziąć 
luk na ćel.

Załoga monitora przebywa ciągle pod po- 
1 mostem i światło pada do środka przez otwory 

w pomoście, także zabezpieczone, tak, żc żadna 
hula nie może uderzyć w człowieka. Nie może 

przez luki żadne dostać się weda do moni­
tora, bo cały jest z wierzchu szczelnie zakryty, 
uiepesiadając bateryj z boku. W około pomostu 
idą poręcze żelazue, czyli raczej wał żelazny. 
Ną monitorach nie masz żadnego żaglu, chociaż 
je  pancerniki posiadają także próez kół i śruby. 
Pancerniki już  są kształtu ciężkiego, ponure, a- 
le monitory, z których tylko sterczy grzbiet z 
wieżami, podobne raczej do potworu jakiego, 
jak  do dzieła ludzkiej sztuki. Na wodach euro­
pejskich nie doświadczały się dotychczas w bo­

ju  ani pancerniki ani monitory. Angielskie pan­
cerniki dotychczas nie odbijały daleko od brze­
gów ojczystych; francuzki pancernik Normandie 
bra ł już udział w wojnie w Chinach, Japonii i 
Kochinchinie. Próby strzelania przedsięw zięte 
na monitorze angielskim, w ypadły bardzo po­
myślnie. Działa dają się lekko zażywać i strze­
la ją  raz na półtorej minuty, Celność nie pozo­
staw ia nic do życzenia; na 290 strzałów  kula­
mi litemi, granatam i i karlaczam i nie zaszła ża­
dna przeszkoda. Wieże obrotne czynią możli 
wem użycie dział największego w agom iaru ; mo­
że on być trzykroć większy ja k  w baterjach. 
Zwyczajne okręta muszą do każdegoBtrzalu ca- 
łą jedną ścianą podłużną okręta zwrócić się do nie­
przyjaciela, eo dużo czasu zajmuje, a często 
jest niepodobnym ; okręt o wieży obroto wej mo 
że strzelać w każdej pozycji, gdyż tylko wieżę 
potrzebuje obrócić tak, aby luka była wymie­
rzona przeciw nieprzyjacielowi. Do obrony wy 
brzeży i portów są monitory jedyne; mniej się 
już dla swej ciężkości przydają na pelnem mo­
rzu. Amerykanie używali ich na swoich olbrzy­
mich rzekach.

P ły ty  cztero i pięoiocalowe są dostateczną 
ochroną przeciw litym  kulom dział gładkich jak  
i wydrążonym dźwirowanych. Rozbijają się cne 
0 płyty, nie prawie im nie szkodząc. *Ale prze­
ciw kulom stalowym dźwirowanycb l50cio i 
300-fantówek, jakich już używ ali Amerykanie, 
nawet sześeiocalowe płyty się nie ostoją, D zia­
ła te są jednak  tak ciężkie,* że tylko na moni 
torach, ale nie na pancernikach mogą być u- 
żywaue.

Francuzi m ają w b a te r ja c h  swych pancer­
ników same dźwirowane, Anglicy zaś stm e g ład ­
kie, i tylko ua p o k ła d z ie  dźwirowane armstrou- 
gi. W ątpliwem jest, czy na morzu są lepsze dźwi- 
rowaue od gładkich; pierwszo niosą dalej, ale 
na okręcie im dalej, tem mniejsze jest p raw do­
podobieństwo trafienia, gdyż się okręt kołysze.
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dzpnla, ci;) je s t w ystarczającą do uch) lenia j a ­
kiejkolwiek oiIpowTedziulności; — instancja ta 
bowiem ''Sprawdza czynności kasowe i rachun­
kowa , nie m ając praw a cenznrować czynnośt i 
administracyjnych, me zresztą powołaną do 
sprawowania urzędowania, wydziałowi krajow e­
mu poruczonego- ,

W rozprawie naszej głównie r ani chodziło 
o wy Kazanie, że dochody z fundacji, przezna­
czono na instytut dla ubogich i siero t, marno­
wane aą na utrzymanie teatru niemieckiego, r rzy 
ezem administracja postępuje w b re w  statutom 
fundacji. W sprostowaniu, eyfer do tej kwestji 
odnoszących się, zupełnie nie tknięto. Pogrupo­
wano tylko inaczej i z in n e g o  okresu czasu cy­
fry z administracji dóbr. W idać w ięc , iż nie 
możua było zarzuc5ć nam pomyłki w rzeczy głó­
wnej, w podrzędnych zaś samo nowe agrupo- 
wanie cyfer nic zbija głównt-j treści naszych 
ro?.praw.

Zresztą bez rozpat.zem a się w szeze6Ółowyoh 
rachunkach, samo porównanie wartości dóbr fun­
dacji z czystym  dochodom rocznym , może dać 
najlepsze wyobrażenie o dobrej lub złej aami- 
nUtn.cfi. Dobra te ń e  przynoszą w przecięciu 
3 %  od wartości istotnej.

Przegląd polityczny.
W piśmie czeskiem : N aró d , wychodzącem 

pod kieroAn.ctwem Palackiego i Hiegora istnieje 
s tała prawie rubryka, - w której redakcja pod­
burza ciągle Rusinów przeciw Polakom w G ali­
cji. popierając "partię moskiewską i je j zncuce- 
nia, jak i sam Naród, jes t organom nąjprzychyl 
niejszjńm Moskwie, nsprawiedliwiającetn jej po- 
jitęnowanie. W ogóle Naroa a poeześci i inne 
dzienniki czeskie zaczynają wchodzić ns. tę sa 
mą d rogę ' polityczną, której sie trzymali Czesi 
w r. 1848, zapim niawszy gorżh ch doświadczeń. 
Z rm ia it rozwojem własnych sił, starać się osię- 
gnąć wjłt.knięfe sobie ceie, Czes! od nieprzywró; 
ceni a unii nrędzy ludami korony w igierskiej 
spodziewają; się ziszozeuia programu federacyj­
n e g o  w A nstrji, nniknięcia dualizmu i w tym kie­
runku dziennikarstwo ich pracuje, idąc w tym 
względzie ręka w rękę z r entra Mstycznemi 
dzielnikam i wiedeńskiemi, którzy znowu pewni 
s ą ,  że skoro unia ludów węgierskich nie p rzy j­
dź e do skutku, i układ między Pesztem a ko 
r..ną p ;9 uda nie, napow rotcentralizacja obejmie 
u ter rządu.

T ik więc centralistyczna Presse, Neue fr i  
Presse, Ostdeutsche Post i t. p. jaK federacyjny 
Naród i jemu podobne pisma martwią się zwo­
łaniem sejmu siedmiogrodzkiego dla przeprow a­
dzenia unii 7. koroną węgierską, obaw iają się, 
aby tożsamo nie Losynili Kiuaci, więc nam a­
wiają ich, aby broń Boże nie wiązali się z ko- 
roni, węgierską.

Co do Polaków, także zgodniu postępują 
centralrści i federaliści. Przytoczyliśmy wczoraj 
ja k  Ostdeutsche Post płacze naJ biednemi Rnsi- 
nami. Już i inne centralistyczne wiedeńskie po­
czynają iść w tym samym kiernnkn, skoro tyl­
ko spostrzegli się, że Polacy z ich opozycją 
przeciw dzisiejszemn ministerstwn nic nie m ają 
wspóluego, przeciwnie potępiają ją . Federacyjny 
Naród zaś jak o  organ sprzyjający i nwielbiają- 
cv przedewszystk-em Moskwę, już tem samem 
pisać musi przee;w Polakom. Do tego skłania 
jego i jemu podobnych jeszcze i ta  okoliczność, 
że Polacy nie widzą prawdopodobieństwa zapro­
wadzenia obecnie systemn federacyjnego w Au- 
strji na tych podstawach, ja k  je  zakreślili Czesi.

A u s tr ja . Najw ażniejszą wiadomością z Wie 
dnia jest uiezaprzeczenie zwołanie sejmn sie 
dmiogrodzklego w Kołoszwarze a rozwiązanie 
sejmn hermanstadzkiego, rtn iejącego  dotychczas 
na podstawie patentów  lutowych p. Sehmerlin- 
ga. Korespondent nas^ wiedeński pisze poniżej 
obszernie o tej kwestji, tutaj nadmienimy tylko, 
j merał Crennerille został zamianowany sejm o­
wym komisarzem królewskim, a 1 'ranciszek br.

boju pancerników nie chodzi zresztą o odda 
lenie, bc choćby i najbiżej przystąpiły do sie­
bie, jednak sobie knłami nie zaszkodzą.

Co się tycze w agnm iaru , Franeuz’ ira ją  
gładkie 50 funtówki i dźwirowane 30-funtówki 
(do kul 60 matowych), Angliey gładkie 68cio i 
1 0 0 -funtówki i armstrongi 110-funtowe. F rancu­
zi pocieszają wie tem, że n.imo tej przewagi Cu 
do m iary, Anglicy . a^ e t Bwemi 150-fnntówkami 
icn pancerzem  zaszkodzić nie mogą. Francuzkie 
działa nabijają się z tytn( j 81ł j armatfongi, cze­
go jednak  ani majtkowie *Łi oficerowie nie ln- 
b ią; jostto sposób oifib8zpi>Czny nabijania, ale 
bardzo dogodny “ O ° ”8 aSiwaida.

Ogromną w adą pancerników jest zatacza 
nie się, któremu ty lk °  stosowni* "izakonstrnkcja 
zapobiedz zdoła. Płyu%c z  * n'°nu do Brestn, 
n ektóre pancerniki francnzkie przechylały się 
pod kątem 53-stopniowym > dlatego woda sie 
wdzierała w luki b iteryj. W takiem  położeniń 
okręt staje się nieporadnym ; musi zam knąćlnki 
bateryj, podczas gdy niepokryty pancerzemspod 
jego zostaje odsh.nięty. Solferino zataczał się 
tylko na 15 stopLi. Francuzi są dumni z ruchli- 
wośei swoich pancerników i lekceważą ztąd An­
glii, ów. Praw da, że pancerniki francnzkie op ły­
w a ł y  jnż  po w szystkich morzach ziemi. F rąn - 
outk e pancerniki są też krótBze od angielskich 
i d ’a tego składniejsre do obrotów ; za to nić;, 
które angielskie są szybkie w biegu.

Wszystko to są jed n ak  dopiero p o czą tk i, 
próby. Koszta wydoskonalenia ■poniesie znown 

jak  we wszystkieni, krw ią i pieniądzem misera 
con łribw m  plebs, do której dzisiaj liczy się już 
i najbłękitniejszej krw i arystokracja.

Kemeny marszałkiem sejmu siedmiogrodzkiego. 
W Cnorwacji sprawiło postanowienie rządn dzi­
siejszego względem Siedmiog.odu, w stronnictwie 
p/zeew cem  unii z W ęgrami nie dobre w raże­
nie. Organ tego anti-m adziarskiego stronni­
ctwa Nut. Nowinę woła jnż sprawie (?) chor­
wackiej „de profnndis.“ " Czeskie dzienniki w i­
dzą w najnowszym kroku rządu względem Sie­
dmiogrodu zwyeieztwo zasady tak  zwanego dn- 
alizmu, ostrzegają przeto rząd, i dom agają się 
ja k  najspieszniejszego zwołania sejmów kra jo ­
wych w krajach z tej strony Litawy, aby rząd 
— jak  się w yrażaja — miał w tych sejmach 
jak ieś poparcie przeciw sejmowi prszteńskiemn, 
który złożony zapewne z tych samych żywio­
łów co w r. 1861, mógłby żądać za wiele. Z re­
sztą dom agają się obydwa organa dwóch głó­
wnych czeskich stronnictw: Naiodni L isty  i Na­
ród, nowej, ustaw y wyborczej. W razie jeżeliby 
nc *ej ustawy nie okfrojowano przed zebraniem 
sejmów, w takim razie powinien Dyć projekt ta ­
kiej ustawy pierwszym przyszłym sejmom przed­
łożyć się mającym wniostiem .

Z Zadaru donoszą, że w skntek przesłanego 
telegrafem rozkazu , uwięziono w Spalato stu­
denta Szymona Petrowicza i odstawiono pa­
rowcem do Zadam .

Z jenerałom  Gablenzem pojechał do Hol 
sztynn major Rodakowski.

Dzió inb jutro przybyć ma do Wiednia z 
Paryża były minister policji, bar. Hiioner.

Zebranie posłow stronnictwa tak zwanych 
antonomistów niemieckich, nastąpić ma temi dnia­
mi. Celem zebrania będzie ułożenie programu co 
do postępowania tego stronnictwa wobec dzi­
siejszego ministerstw a. Inicjatyw a wyszła jak  
wi, don o od posła K aisersfelda, który w mia- 
nej p r e j  mowie poruszył tę spraw ę i podniósł 
potrzebę porozumienia się wzajemnego. Wspo­
mniany pi ogram mieli już posłowie styryjscy 
wypracować.

P ru s y .  W Głogowie zagajono pos.eazenia 
sejmn miast szlązkich d. 11. bm. pod prezyJen- 
cją burm istrza wrocławskiego Kobrecnta. Po­
słów miejskich obecnych było 162. Rozprawy 
trwały trzy dni. Na porządku dziennym posta 
winno: Zakłady naukowe dla rzemieślników, k ro ­
nikę m iest, ststatfc miast i zasada sam orządu, 
d°my Jł&pgieh i t. d. U dz'ał publiczności Dył 
żywy.

S z le z w ik -H o ls z ty n  Dzienniki ogłaszają 
już osnowę podania, uchwalonego na zgroma­
dzeniu stanów holsztyńskich w Kiel, a wysto­
sowanego do bundestagu. Podanie to kończy 
się w ten sposób : „Podpisani posłowie nw ażają 
za swój obowiązek wyrazić to, eu dziś serca 
prawie całej ludności szlezwieko - holsztyńskiej 
porusza, a mianowicie protestnją przeciw po 
działowi księztw jako sprzeoznemn z prawami 
b rajowen 1 : ż ą d a ją , aby zapytano reprezentacji 
krajn w sprawie własnej kraju , i oświadczają 
że każde załatwienie spraw y bez współndziała 
reprezentacji krajn, uw ażają za bezpraw ne; w 
końcu w yrażają raz jeszcze, że je d y u e  w księ- 
cin F iydrykn  nprawnionego monarchę Szlezwi­
ku 1 Holsztynu widzą. Z uwagi na powyżej rze ­
czone, staw iają podpisani uajnniżeńszy wniosBk: 
wysokie Zgromadzenie związkowe raczy działać 
w tym kierunku, aby prawo kraju  naszego bez­
zwłocznie zostało nznanem. Działo się w Kiel 
d. 6. września 1865 r. Podpisanych 34posłow .“ 
Także i z odbitego w Neumiiuster, w dniu 8. 
bm. zgromadzenia delegatów szlezwieko - hol­
sztyńskich stowarzyszeń są jnż szczegółowe do- 
nfćsienia. Na zgromadzeniu tem reprezentowało 
177 delegatów 110 stowarzyszeń. Prezydujący 
adwokat Jeisen , zdał sprawę z odbytego w dnin 
3- bm zgromadzenia trzydziestu sześciu w L ip­
s k 1 co Jo postanowienia zebrania dm a 1. pa­
ździernika w Frankfurcie na Menom zgromadze­
nia posłów wszystkich państw  niemieckich. W 
zgron idzenin te u  w Nenmiioster zapadły u 
chw ały podobuć do powyższych w Kiel powzię­
tych Presse wiedeńska zaprzecza doniesieniom, 
wedłng których j. Gablenz, teraźniejszy nam iestnik 
Holsztynn, miałby przywieść ze sobą inBtrnkcję 
względem obowiązanych Jo służby wojskowej. 
Anstrja na teraz nie myśli jt-szcze o tem i do­
piero, gdyby związek luemiecki zażądał trzym a­
nia w pogotowiu kontyngensu niemieckiego, za­
jęłaby  się Austrja tą  kwestją Najprzód ma być 
przeprowadzona organizacja rządu krajowego.

Berlińska Norm  Allg. Z tg . z d. 12. b. m. 
zbija doniesienia dziennikarskie względem 0- 
świadczeń mocarstw co do konwencji gastein- 
skiej i ntrzymuje, że moemstwa zachodnie p rzy ­
jęły  zakomnnikowaną im konwencję bez wszel 
kich nwag.

F ra n c ja .  W sprawie zamachn na życie ks. 
Adama Sapiehy w Paryżu pisze l'Opinion Na- 
cionale co następuje: „Pomiędzy pogłoskami 0- 
biegającemi z powoda zamachu skrytobójczego 
na iy c .e  ks. Sapiehy, jest jedna mianowicie te ­
go rodzaju której zaprzeczyć należy. Jest to po­
głoska którą podniosia la France, pisząc wczo­
raj: „Przypuszczają, że zamachu dopuśeił się 
Polak ze stronnictwa skrajnego." Ks. Sapieha 
przew idyw ał od pierwszej chwili możebość ta ­
kiego oszczerstw a, i dla tego zaraz dnia n astę­
pnego upoważnił n a , osobiście do ogłoszenia jak  
najbardziej stanowczego zaprzeczenia. Ks. Sa- 
P»ha oświadczył nam, że on nie ma między ro­
dakami żadnego n ieprzyjaciela, i że cios. któ- 
fego omal nie stał sie ofiarą, mógł wyjść tyl- 
k0 od nieprzyjaciół Polski. “

Monitor donosi o odwidziuacL królowej hi­
szpańskiej i j ej mę40) którzy d. 11. bm. byli w 
Biarritz u cesarstwa. Spotkanie było i tutą) nad­
zw yczaj serdeczne. Królowa Izabela przybyła 
do Biarritz o godzinie 3ej a odjechała o 11. 
w nocy.

W niedzielę przyjmowali cesarstwo u siebie 
ks. Am adeusza Sabaudzkie ;o.

Donoszą także z Paryża o śmierci jenera ła  
Lamoricierflj który zmarł w zamku swym Pro- 
oal.

R u m u n ia . Książę Kuza przybywszy do 
Bnkaiesztu nie uczynił dotąd, ja k  się spodzie-, 
wano najmniejszego kroku z powodu ostatnich 
rozruchów. Spodziewano się, że zaraz za po­
wrotem usunie ministrów, wyda proklam ację w 
duchu liberalnym itp. Nic w tej mierze książę 
rie  nczynił, i po półgodzinnym ledwie pobycie 
w Bukareszcie, wyjechał na wieś. Ludność za ­
chowuje się spokojnie, choć na spokój liczyć nie 
można, bo ludzie, którym na obaleniu dzisiej­
szego etanu rzeczy zależy, są zawsze czynni. 
Słychać, że wielu niezadowolonych bojarów za­
wiązało komitet, który wziął sobie za zadanie 
detronizować dzisiejszego księcia. Organem te ­
go stronnictwa jest dziennik Klopotul.

Cholera pojawiła się jedynie w Pietri i Dro- 
genesti, zresztą nie ma nigdzie w księztwach 
dotąd objawów epidemii.

G re c ja  Nąjnowsze wiadomości dyplomaty­
czne i konsularne z Grecji, mówią o możehności 
nowej katastrofy. T rzy konspiracje oauryto, je- 
dnę po drugiej w czasach ostatnich; nie głosząc 
narodowi nio o spiskach tych, usiłowano wszystko 
zatrzeć i okryć ta jem nicą , bo rząd nie ma na­
wet dość siły do stanowczego wystąpienia prze­
ciw naczelnikom konspiracyj

Korespondencje Gazety Narodowej.
T a r u ó w  d. 10. września.

(AA) Krakowskie towarzystwo rolnicze ząj- 
mowało się na ostatnich dwóch posiedzeni&cb 
ogómego zeoraoia członków towarzystwa rolni­
czego k w jstją  parcelowania dóbr tabularnych. 
K w estja ta  nie była tem m otywowana, jauoby 
większe własności m ruduiały rozwój gospodar­
stw a , lecz potrzebą ratow ania odjęciem części 
przynajm niej posiadania reszty, lub zasilenia się 
potrzebnym obrotowym kapitałem  — a zatem 
hrasiem  kapitałów .

Przedmiot ten znalazł w zgromadzeniu na­
leżyte poparcie, a  uchw ała wypadła na korzyść 
parcelowania. Jakkolw iek spodziewać się na­
leży, że to postanowienie tow arzystw a rolnicze­
go snadniej osiągnie w obecnych stosunkach u- 
znauie na drodze praw odaw czej, niż wiele in­
nych postanowień, powziętych na ogólnych ze­
braniach tegoż tow arzystw a, które zupełnie po­
zostały ber sk n tk u ; jednakże jeżeli równocze­
śnie z rem postanowieniem nie będą wprow a­
dzone w życie księgi tabnlarne dla gruntów roz­
parcelowanych , tak  jak b y  to  jnż  i na czasie 
było, żeby utworzone były księgi hipoteczne dla 
własności w łościańskich, i jeżeli dalej dla tych 
przez rozparcelowanie utworzonych, jako  też i 
dla włościańskich posiadłości nie będzie o tw ar­
ty kredyt w jak im ś inctytncie publicznym, k tó ry ­
by dostarczył potrzebnych kapitałów  r a  nabycie 
lub ułatwił p o w o ln ą  s p ł a tę  e e n y  b i p a a  n a b y ty c h
gruntów. Bez tego zasada parcelow ania , po ­
mimo sankcji legalnej, będzie m artw ą literą bez 
najmniejszego skntku.

Ktokołwiekbądź zna bowiem stosnnki kraju 
naszego, wie to bardzo dobrze, że .'olnictwo jest 
prawie wyłąrznem  źródłem docn idów.

Rolnictwo to po potrąceniu znacznych cię­
żarów gruntowych i potrzeb prodnkcji, zostawia 
bardzo małą nadw yżkę do skapitalizow ania, a 
że prócz tego ostatnie trzy lata z przyczyny za­
razy na bydło, posuchy w r. 1863. mokra w r. 
1864 i nieurodzaju w r. 1865, przy równocze­
snych nizkich cenach prodnktów rolniczych, były 
dla rolników bardzo nieszczęśliw e; przeto też tnie- 
tylho nie przyczyniły s<e do ntworzenia zabobów, 
lecz przeciwnie wyczerpały już istniejące do te ­
go s topn ia , że już dzisiaj trndno n rolników, 
(którzy praw ie są wyłącznymi kompetentami do 
nabycia ziemi) natrafić na jak ie  zasoby, a nad­
to znajduje s>ę inż w obiegn ogromna ilość wło­
ściańskich weksli.

W takim składzie ctosnnków, gdzisż więc 
znajdują się ci kapitaliści, k tórzy zechcą korzy­
stać z dozwolonego parcelowania gruntów tab u ­
larnych?...

W Tarnowskim obwodzie mamy tylko dwa 
przykłady, gdzie dobra tabularne nabyte zosta­
ły  przez kilkanaście rodzin niemieckich, t( ject 
dobra Goleszów i Przebendów, a  nabyw cy nie 
potrafili dotąd w zupełności zaspokok neny na­
bytych dóbr, i jeżeli im instytut* publiczne od 
mówią pożyczki na dobra nabyte, dotąd jeszcze 
przedmiotem tabuli będące, mogą nawet u tra ­
cić nabyte posiadłości.

Dla tego kładziem y na to ti*cisk- że kw 0- 
stja parcelowania bez ksiąg hipotecznych, bez 
instytutów kredytow ych będzió m artwą literą.

W edłng naszego zdania organizacja tabuli 
dla grnntów dotąd włościańskich, organizacja 
kredytn dla dóbr tabularnych przez rozszerze­
nie zajady  co do stopy udzielić się mającej po­
życzki, nareszcie organizacja kredytn dla real 
ności miejskich i włościańskich, do tej chwili

Eozbawiionych w zupełności dobrodziejstwa ta- 
iego kredytu publicznego, powinna by być j c 

dną 1 pierwszych kwestyj najbliższej kadencji 
sejmn galicyji 'Jego, a sądzimy, że tak żywotue 
kw estje powiuneby znaleźć powszechne popar­
cie we wszystkich stronnictwach naszego sejmn.

Polecam y ją  zatem gorliwej opiece naszych 
w ybranych mętów.

W ie d e ń  d. 12. wrześnii*.
A  W yszedł nareszcie dziś reskrypt konwo- 

kacyjny sejmu siedmiogrodzkiego w zwykłej 
formie; wielki książę feiedmiogredzk. zwołuje 
wybranych narodu do obradowania nad sp ra­
wami, a raczej nad jedną z najżyw otniejszych 
spraw  kraju  — a tą  jee* stanowcze orzeczenie: 
czy i w jak ich  granicach unia Siedmiogrodu z 
W ęgram i przeprowadzoną być m n? Ten j^den 
przedmiot je s t dla obn krajów  tak ważnym, że 
można powiedzieć, iż od załatwienia skuteczne­
go tego przedm iotu głównie zawisło załatwienie 
ip raw y  węgierskiej.

W ęgrzy wiedzą doskonale, że oddzielając 
od całości części składowe, ubezwładnia się mi­
mowolnie i głowę, która myśli za siebie i aru- 
gieb.

Reskrypt pomieniony stera się zaspokoić i 
tych, którzy się lękaii, że nędzie zatrzymanem 
postanowienie dawne, które wyklucza przeważną 
część ludności (Rumunów) od wyborów; i stara się 
nie naruszać podstaw y praw a wyborczego. W ia­
domo bowiem, że za kanclerstwaN adasdogo zni­
żono nietylko cenzus wyborczy jako taki, ale 
dorachowano do podatku stałego i różne doda­
tki, które noszą na sobie cechę prowizoryczną, 
ja k  n. p. dodatek wojenny.

Teraz zaś postanowiono, że każdy, atóry 
płaci 8 guldenów „czystego podatku", może wy­
bierać i być wybranym.

D-iennibi centralistyczne z wielkim h ała­
sem podnosiły rzecz formy w tej sprawie. Nie 
mogły czy nie chciały zrozumieć, że sejm her- 
mansztadzki, który był tylko odroczony, będzie 
rozwiązany. To ^ię jednak równocześnie ze 
zwołaniem nowego sejmu stało, i trudno w tym 
akcie widzieć coś zdrożnego.

Powiadają, że przez nstanowienie warunki., 
iż tylko 8 , guldenów płacący (bez dodatków) 
m ają praw a polityczne, wielka część ludności 
rumuńskiej nie będzie przypnszczona do nrny 
wyborczej.

Nie znam dobrze tamecznych stosunków 
wiejskich; ale wątpię, żeby na tem interesa k ra ­
ju  cierpiały. Głębiej wchodząc w rzecz, trzeba 
się z tem oswoić; tylko ta  część mieszkańców, 
którzy się czego uczyli i nauczyli, jest w stanie 
rozprawiać nad oprawami politycznymi, i pojąć 
doniosłość każdej ważnej dla krajn kwestji.

Na sejmie siedmiogrodzkim w H ernianszta- 
dzie nie było prawie inteligencji, prócz urzędni­
ków saskich i wołoskich; dla tego też i do Bady 
państw a w ybiano same kreatury  rządowe, które 
pewnie nie reprezentowały rzeczywiście krąju.

Sejm zwołany na d. 19. listopada b. r. dc 
Kołoszwaru, stolicy Siedmiogrodn. Poprzedni 
obradował wśród Sasów, w ich głównym mig. 
ście Hcrmausztadzie.

Od wyborów zalezeć będzie skuiek, jak i 0 - 
trzym a spraw a nnii. Mam przekonanie, że przy 
zapobiegliwości Węgrów, którzy wezmą ndział 
w wyborach, znajdzie się większość w sejmie 
za złączeniem kraju  tego napowrót z Węgrami, 
a to tem bardziej, że — ja k  w ostatnim liście 
pisałem — większość mieszkańców żadnego nie 
ma w tem interesu, żeby pozostać w odłącze­
niu. Ze wszystkich prób, które na nich dokony­
wano za Bacha, Nadasdego i Schmerlinga, mc 
im nie pozostało, jak  stopniowe podnoszenie po­
datków i to, że mieszkańcom, którzy z hodo­
w ania i w ypasania owiec żyją, ostatniemi eza- 
gy utrudzono przepędzanie do Wołoszczyzny, na 
co rumuńscy chłopi, ja k  mi mówiono, bardzo się 
żalą. — Opozycja głownie pochodzić będzie, 
ja k  zmiarkować można, od Sasów niemieckich.

P a ry ż  d. 8. września.
(B) Dziennik urzędowy umieścił kilka słów 

dotyczących obecnego zbliżenia się floty frane 
cuzkiej z flotą angielską W sbaznjąc przyjaźni- 
stosunki jak ie  dziś objaw iają się pomiędzy temi 
dwoma petężnemi państwami, dodaje :

„Sojusz ten, którego jesteśm y św iadkam i, 
je s t ugruntowany na wspólności interesów. Is t­
nieje przecież inny węzeł, który łączy oba p ań ­
stwa. Zasady obu mocarstw w stosunkach ze ­
wnętrznych są jedne. Powodowane szlachetnem 
współnbieganiem się, może go nie szczędziły, 
aby bez żadnej korzyści dla siebie zapew r ć 
niepodległcś' Turcji. Francja walczyła za nie­
podległość Włoch, a Anglia odpowiadając ży­
czeniu m ieszkańców , oddała Grecji wyspy 
jońskie."

Dwie tu naerząją myśli. Kto cokolw iek bli­
żej się zastanowi, <1 ostrzeże, że tu jes t pierwsza 
chociaż niewinna protestacja przeciw porozumie­
nia się Prus i Anstrji, które nie odznaczyły się 
bezinteresownością, nie nwzględniły życzeń mie­
szkańców w Szlezwiku i Holsztynie. Ale co nas 
na icniej i bliżej zajmuje, to wyrażenie dotyczące 
Turcji. Anglia i F rancja czuwają nad je j niepo­
dległością. Jnż za tę niepodległość przelewały 
krew i rzucały skarby swoje. Kilka słów, które 
wyżej przytoczyłem, wyjęte z Monitora, pow tó­
rzone zostały przez dzienniki angielskie. Anglia 
i F rancja przypom inają Moskwie, że jej nie po­
zwolą Turcji zagrabić.Szlachetna potity& aFrau- 
cji, pr^y wewnętrznych k łopo tach , nie mając 
dotykalnego htiższego interesu, może Bię zmie­
n i .  A h  Anglia zagrożona w Iod jarh , mnsi za 
pomocą Turcji, indyjskich posiadłości bronić. Dla 
tych co wskazują Turcję na śmierć, niech a r ­
tykuł Monitora będzie przestrogą i dowodem, 
że kto tylko miłąje swobodę i niepodległość, kto 
zna bi8torję  Moskwy, sposób rządzenia i jej z a ­
miary, powinien nr.d tem pracować, aby carat 
Turcji nie zamordował

Trzy razy w ciągu moicb korespondencyji, 
dułąezyliścle znak powątpiewania. Pierwszy raz, 
jeźli mię pamięć nie myli, ja k  wam doniosłem, 
że papież porozumiewa się z Włochami i że 
'i e w s z y  list do W iktora Emaunela napisał. W 
kilka tygodni nie było w tej mierze żadnej w ąt­
pliwości. Doniosłem wam, że A nstrja za s ta ra ­
niem F rancji ma uznać Włoch niepodległość. I 
to wam się zdało niepodobnem. W prawdzie po­
rozumiewania się jeszcze nie przyszły do sku t­
ku, ale nikt dziś o tem nie wątpi, że F rancja 
nad tem pracuje, aby W iktora Emanuela z ce­
sarzem Austrji pojednać. W ostatnim liście po­
w a ż y łe m  się wynurzyć, że Prusy i Moskwa już 
się o pedział Austrji poroznmiały. I o tem 
wątpicie.

Zapewne nie dopuszczony d» tajemnic n a j­
skrytszych moskiewsko prnskiej dyplomacji, nie 
jestem  w stanie złożyć wam kopii urzędowej 
traktatu , co Austrję w y k lu c z a  z rzędu raństw  
enropejskich. Ale p o z w ó lc ie  mi dać wam drobny 
szozegół dobrze m eana-y , za którego w iarygo
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ńnońć wam ręczyć mogę. Posłuży on do uspra­
wiedliwienia myśli mojej, i będzie dla czytelni­
ków Gazety dowodem, że nie dla tego piszę 
aby gjpalty  Gazety zapełnić, sle dla tego, aby 
sumiennie wyrobione przekonanie oddać pod sąd 
ziomków.

W czasie ostatniego p ow stan ia , za s ta ra ­
niem Francji zoaiał zaw arty sojusz pomiędzy 
trzema m ocarstw am i: wzięły w niem u d z ia ł: 
F rancja , Anglia i Aastrja. Sądzono, że dość 
Pokazać te trzy mocarstwa połączone ścisłym 
Węzłem, aby zdobyć na carze Północy pożąda­
ne ustąpienia. Ale skoro noty dyplomatyczno 
niczego nie dokazały, na chwilę Bzczerze po­
myślano o wojnie.

My polscy w okropnej ostateczności, w ja ­
kiej nas los postawił i nadużycia moskiewskie, 
chwytamy pierwszą lepszą sposobność i bis- 
gniem do walki, nie py tając jaa i będzie Koniec 
* jakie następstwa. Inaczej postępują niepodle­
gło państwa. Apglia co wszystko mierzy i obli- 

spytała się F rancji, co się stanie po w y­
granej, po pokonaniu Moskwy. Toż samo zapy­
tanie uczyniła Anstrja. F rancja i Anstrja na je- 
**uo się zgodziły; oświadczyły, że najlepszym 
środkiem posaromienia Moskwy, zasłonięcia Eu­
ropy od b a r b a r z y ń s tw a  m oskiew skiego, że naj 
lepszem do tego środkiem, przywrócenie niepod­
ległej Polski. Ale F rancja chciała na niepodle 
głym PoDki Nonie osadzić jednego z książąt z 
familii Bonapartego ; A nstrja jednego z książąt 
rodziny cesarskiej. Jeśli koniecznie odemnie za- 
^dacie , wskażę wam poważne źródło, z którego 
te szczegóły wychodzą. Anstrja była gotowa 
J stąpić. Ale Anglia ośw iadczyła, iż dość ma 
kłopotu z Jedną F rancją i drugiej na północy

chce odbudować. Zapewne nie masz tego 
śladu w okólnikach dyplomatycznych ; ale to 
było głównym powodem , że potrójny gojnsz, 
Austrji, Francji i Anglii stopił się bezużytecznie.

Zapytacie mnie, jaki to ma związek z po­
działem Anstrji? Wielki, logiczny, niechybny.

Trzyijdwory porozumiewają się, jak  Moskwę 
boskromić; w ydzierają jej państwo, które ona 
dWata za swoją własność. Czyliż można p rzy­
puścić, że Moskw?, najebytrzejsza w dyplomacji, 
CZyliż można przypuścić, że ona się do walki

gotow ała, sprzymierzeńców nie szukała i 
*ttc przewidziała co zrobi po tryumfie. Jej sprzy­
mierzeńcem Prusy. Dwie rodziny połączone 
krwią i jednością Systemu opartego na prawie 
bistoryeznem, na prawie tak  nazwanetn boakiem. 
pba dwory są nieprzyjaciółmi wszecbwładztwa 
mdn i narodowości. Dla tego Prusy nieprzyłą- 
c*yły się do sojuszu trzech dworów. Na przy 
Padek w alk i, hisroija, związki k rw i, jedność 
•ystemn robiły Prnsy sprzymierzeńcami Peters- 
jjtfga. Na przypadek wygranej, na kogo sp a­
ł a b y  kara, ktoby poniesione koszta wojny w y­
g r o d z i ł ,  ktoby swoją niewdzięczność ciężko 
ydpokutował. Niemasz w ątpliw ości: Austrjo. Ale 
Jeśliby kto jeszcze tego nie widział, niech ani 

* jeduę chwilę nie zapomina- że car się nwa- 
Daezelnika Słowian. Na wszystkich krań- 

? eb północy i wschodu, ajenci moskiewsoy za- 
S^Hlają paaslawizm. Pomińmy utopie, to jest 

v \  gląjsze marzeuia, czytaliśmy w pismach mo- 
ż, 1la sk ich , pod cenznrą wychodzących — pogró- 
u /  Wymowne, praktyczne: „Przy pierwszej spo- 

°Dości odbierzem Anstrji Kraków i Galicję." 
zy to nie rozbiór A ustrji?  Teraz czy Prusy 

j 'ągnięte do wojny, będą się powodować pla- 
^Diczną*miłością Moskwy ? Czy pozwolą, aby Mo- 

wzięła znaczną część a one nie? Co się 
tanie z zasadą dziś przyjętą, uświęconą, kom- 

| 'cńzacji. Prusy też nie ta ją  się , że są pań- 
‘Wem niemieckim, i że im należy ster Germanji.

Jeszcze raz przyznaje, że nie wiem o czem 
jdzing praska rnzmawia z rodziną moskiewską, 

. e nie potrzeba być prorokiem, ażeby być prze­
gnanym, że wuj z siostrzeńcem tak  ułożyli 

, ®rtę E u ro p y , aby zaokrąglić swoje państwo 
®*'.em „niewdzięcznej" A nstrji, co się śmiała 
Aoglją i F rancją  porozumiewać, co chce być 

Państwem konstytncyjnem, co nawet gotowa po- 
ae rękę narodowościom, byleby się przed Mo- 

i Prusami zasłonić.
Ale ja k  gdyby los życzliwy chciał przyjść 

a Poparcie naszego zapatryw ania się, czytamy 
r -siennikach życzliwych P rusom : „Anstrja się 
lŁzblja. Jedność Germanii może się tylko ziścić 
Ca ?0lnoc% wojny europejskiej i Prus. Dziennik 
Pol ert4, który te słowa powtarza, zaręcza, iż 

h>Wą związku Rzeszy to przekonanie podziela.

Pytam  się, co to jes t „jedność Germanii", pod 
sterem Prus? Co to jest jedność Słowiańszczy­
zny pod sterem Moskwy ? Jest to rozbiór, jest 
to zgon Austrji. Dla -tego Anstrja pod karą 
śmierci musi być konstytucyjną, musi się oprzeć 
na narodowościach.

K r o n i k a . *
— P o s ie d z e n ie  H ad y  m ie js k ie j odbęazie się 

dzisiaj dnia 14go września br. o godzinie 6tej w ieczo­
rem w sali ratuszow ej. Na porządku dziennym ;

1) D ekret c. k. namiestnictwa w przedmiocie płacy 
ks katechetów szkół zakonnych, Rprawozd. radny ks. 
Form aniusz.

2) D ekret c. król. nam iestnictwa względem dopłaty  
176 zł. za rok 1864 na utrzym anie ces. kroi. wojskowej 
straży  policyjnej. Spr. radny dr. G ębarzewski.
_ 3) W ydzierżawienie gruntów  w Pasiekach miejskich. 

.Spr. radny dr. Rodakowski.
4) W ysunięcie linii akcyzowej w okolicy Pohulanki 

i Cetnerów ki. Spr. radny d r , Pfeiffer.
5) Odezwa c. k. w ładzy obwodowej w spraw ie bu­

dowy szkoły św . A ntoniego. Sprawozdawca radny ks. 
Form aniusz.

6) Prośba p. N atalii D ąbczańskiej o przepisanie na 
jej imię kaucji przedsiębiorcy dostaw y kamienia. Spraw, 
radny p. Szwedzicki.

7) P rojekt do ugody z właścicielem realności pod- 
6061/ ,  o g run t zajęty pod chodnik. Spraw ozdawca radny 
Slashi.

— Podczas w czorajszego pożaru zauważaliśm y, że 
dosyć wczeŚDie straż  ogniowa przybyła na miejsce 
pierwszego ognia na ulicy Słonecznej, i wielkiej energii 
w ratowaniu odmówić je j nie można. D rugiego po­
żaru nie można było tak  prędko stłum ić, bo brak było 
wody w bliskości i jedna tylko sikawka zdążyła  (na 
miejsce. Pp. radny A. Szuman i m ajster kominiarski 
A dolf Leitner przyczynili się sw ą gorliw ością wiele do 
utrzymania potrzebnego porządku. Jak naglącą je s t po­
trzeba zaopatrzenia s traży  ogniowej w różne dogodniej­
sze przyrządy do gaszenia nad ciężkie sikawki i zor­
ganizowania ochotniczych kompanij, pokazało się w ła­
śnie wczoraj podczas pożaru na ulicy Słonecznej, gdzie 
później wielu bez porządku stojących raczej p rzeszka­
dzało niż ratow ało. Korpus ochotniczy przychodzi w ła­
śnie do skutku.

— K o rp u s  o c h o tn ik ó w  d o  p o m o c y  s t r a ż y  o g n io ­
w e j .  Na mocy uchwały m ag istratu  i rady miejskiej, 
zatw ierdzonej dekretem  wys. e. k. prezydjum  nam iest­
nictwa z dnia 14. ‘'czerwca br. 1. 5441 pr. furmuje się 
dla m iasta Lwow a k o rp u s  o c h o tn ik ó w  do  p o m o c y  
s t r a ż y  o g n io w e j w sile 500 ludzi dwojakiej kategorji, 
m ianow icie: 1) 200 m urarzy, cieśli, blacharzy i pobija- 
czy dachów i kom iniarzy; 2) 300 rzem ieślników in­
nych profesyj i innej kondycji ludzi mtodycn, nienagan­
nego zachow ania. — Rzem ieślnicy pierw szej kategorji 
będą w razie pożaru wedle potrzeby użyci do skrapia- 
nia i zryw ania dachów, do przebijania ścian , ratow ania 
ludzi i w ogóle do czynności trudniejszych, w ym agają­
cych szczególnej zręozności; ochotnicy drugiej ka tego ­
rji przeznaczeni są głównie do obsługi sikawek, w yno­
szenia rnchomośei z domów zagrożonych i do innych 
pospolitych usług potrzebnych przy gaszeniu ognia. 
Cały korpus będzie rozdzielony na 5 oddziałów  wedle 
pięciu części miasta- W stępujący do tego korpusu o- 
bowiązują się dobrowolnie za wynagrodzeniem na k a ż ­
dą ogłoszoną próbę lub ćwiczenie w miejscu w3kazanem 
stanąć, tudzież na każdy sygnał ogniowy z wieży, na 
miejsce pożaru przybyć i rozkazy komisji ogniowej w y­
konawczej, a wszozególności naczelnika miejskiego korpu­
su pom pierów ściśle spełniać.

W ynagrodzenie ustanowione za każdą próbę lub 
ćwiczenie i toż samo za pomoc przy gaszeniu pożaru 
nie trwającego dłużej nad trz y  godziny — dla lw szej 
kategorji rzemieślników po 50 centów, dla drugiej ka­
tegorji po 30 centów w. a. W razie dłuższego za trzy ­
mania w czynności dopłaci się stosowna nadw yżka; 
dla krótszego trw ania ćwiczenia próby lub pożaru po­
w yższa kwota wynagrodzenia nie będzie uszczuploną.

Bez względu na to  w ynagrodzenie będę należęcy 
do korpusu, k tó rzy  odznaczyli się przy gaszeniu poża­
ru , przedstaw ieni do nadzwyczajnej nagrody w myśl g. 
72 ustaw y gminnej.

P róby  i ćwiczenia będę się odbywać oddziałam i po 
100 lu d z i; w naznaczonym dniu woźni łandw ójtow scy 
ogłoszę przy bębnie próbę, lub ćwiczenie w obrębie po­
wołanego oddziału, a nadto będą w takim dnin pow y­
staw iane choręgiew ki biało-czerwone przy studniaoh 
dotyczącej dzielnicy.

P o  pierwszej próbie zapisani do korpusu, o trzym a­
ją  na znak przyjęcia szarfę czerwoną z herbem m iasta

i tyłka *>znakę opatrzeni maję w stęp naL w o w a,
miejsce pożaru. fc

W ypłata wym^pipllzenia za p róbę ćw iczenia lub po­
moc przy pożai-z&jśjkstąpi zawsze tego sam ego dnia lub 
nocy w ra tu sr.u .o^kance la rji korpusu pompierów. D la 
kontroli w y p ła ty -Miczy ma każdy należący do korpusu 
na miejsen p o ża rf  od łandw ójta swojej dzielnicy markę 
blaszaną i z takow ą zgłosi się do komisji uskutecznia­
jącej w ypłatę.

M agistrat podając te  postanowienia do powszechnej 
wiadomości, wzywa szczególnie „młodzież rzem ieślni­
c z ą  , aby do korpusu licznie p rzystępyw ała i w ćwi 
ezeniach dających zajęcie męzkie, pożyteczne, nabyw a­
nia zdolności, a tóra w dalszej życia kolei częstokroć 
„każdemu może się stać po trzebną, do skutecznego 
„działania w ochronie mienia i życia bliźnich."

Zapisywać się wolno w urzędach łandw ójtow skich 
w szystkich 5 dzielnic i w kaucelarji korpusu pompierów 
w ratuszu. Zapis pierwszy trw a do końca października rb.

W skutek podróży pana Prauna na w ystaw ę 
w Lipsku i porobionych tam  przez niego doświadczeń 
ma gmina także w kró tcepospraw iaó now e,stósow niej- 
sze przyrządy  do gaszenia.

— (E . M ) N a d w o rn a  d. 11. września. ( P o ż a r . )  W 
Nadwórnie wszczął się ogień dnia 11. bm. przed piątą 
godziną zrana w żydow skim  zabezpieczonym domu tuż 
obok rynku przy głów nym  gościńcu położonym, W 
m gnienia oka zajął się drugi dom obok będący, a dalej 
apteka, dwie duże szkoły żydow skie  i kilka innych 
przyległych domów, razem w liczbie dw ustu. Dla 
rozsiewanych od dłuższego czasn wieści niepokojących
0 podpalaniu miast, każdy zbierał swoje własne rzeczy , 
aby je czemprędzej uratow ać, a ogień żrazu łatw o uga­
sić się mogący rozprzestrzeniał się tymczasem ' „oraz 
dalej. Żydzi choć w zbyt szczupłej liczbie gasili ener­
gicznie swoje dom y, a garstka  rzemieślników i m ieszczan 
inteligentniejszych przyszła im w pomoc, z resz ty  w ar­
stw y  mieszczan tu tejszych, a raczej wieśniaków nikt 
prawie do gaszenia się nie rnszył, a reprezentant gminy 
zwykły wiejski wójt choć z kijem w ręku z chałup ni 
kogo do gaszenia w ypędzić nie zdołał. Znany z energ i­
czności c. k. naczelnik pow iatow y pan Bryńkowski by ł 
od początku pożaru obdcnym i swoją pow agą usilnie 
zachęcał do ratunku, jednakże okazało się, że osoba je ­
dna choćby nawet samego naczelnika pow iatow ego nie 
zdoła uśmierzyć pożaru lub zapobiedz innym niszczącym  
elementom, skoro gmina sama właściwego dla niej u- 
działu w czynnościach gminnych nie bierze. T rzeba nam 
więc jak najspieszniej organizacji gminnej, choćby n a ­
wet na prowizorycznej ustaw ie z roku 1819 opartej, 
czego niedawno tem n tu te js i mieszczanie u c. k. władz 
się dopominali P rzyznać tu ta j potrzeba, że dyrektor 
dóbr w Nadwórny pan S hinkel ze swymi ofiojalistami
1 kilkunastoma ludźmi przyczynił się głównie do po­
w strzym ania daiszego rozszerzenia się niszczącego ż y ­
wiołu, przez rozrywanie i burzenie palących się domów 
drewnianych, a poczm istrz pan Kaznowski własną sika­
wką ugasił zrąb płonącej apteki i nie dopuścił ognia do 
piwnicy, gdzie duży skład palnych m aterjałów  m ógł się 
łatw o zająć i (ymsilniej na całe m iasto ogień rozniecić. 
Przyczyna pożaru niewiadom a; spodziewać się należy, 
że urząd tu tejszy  ją  dokładnie wyśledzi. A sekuracja 
krajowa nie poniosła żadnej s tra ty .

Ostaluie wiadonio&i
Tekst reskryptu cesarskiego, zwołującego 

sejm nowy w Siedmiogrodzie, już się pojawił w 
dziennikach wiedeńskich, i w centralistycznych 
wywołał powodź rarzutów . Mianowicie gniew a­
ją  się, iż szlachcie węgierskiej bez różnicy za* 
chowano w  reskrypcie prawo wyborn jak  je  od 
wieków posiadała, a inne stauy przypuszczono 
teraz do praw a wyboru, naznaczywszy pewien 
cenzus (8 złr. podatku). Więc woleliby centra- 
liści gdyby szmerliogowska liberalna ustaw a w y­
borcza z r. 1863 była zatrzym ana podług k tó ­
rej do sejmu siedmiogrodzkiego weszli sami u- 
rzędnicy, popi i chłopi, bezwarunkowo prawie* 
idący za intencjami rządu tak, że gdy sejm I 
dziś’ ach walił co się rządowi nie podobało, to" 
jutro odwołano nebwałę, stanowiono co innego. 
Zamiast do klas, w których życie polityetne 
jest wyrobioue, podnosić klasy inne, w miarę 
ich oświaty i zamożności, oo prawie razem  idzie, 
to liberaliści wiedeńscy chcieliby od razu ró ­
wność zupełną zaprowadzić, aby ciemnota liczbą 
przeważyć, i o kraju stanowić mogła. Dziękuje­
my za taką demokrację i za taki liberalizm !

Wiedeńscy dziennikarze zawiązali między 
sobą jeszcze pod ministerstwem Bacb-Kempen 
stowarzyszenie „Concordia," którego celem było

wspierać towarzyszy tegoż samego powołania, a 
w razie sporów godzić sądem polubownym. Z 
czagem rozwinęło się to stowarzyszenie tak eo 
do liczby członków jakoteż funduszów, w p rak ­
tyce ucznło potrzebę wielu zmian w statutach i 
różnych bliższych orzeczeń. Ministerstwo Schmer 
liDga, głoszące liberalizm i przyznające się, po- 
dłng przyjętego na siebie posłannictwa, do obo­
w iązku ułożenia ustawy o stowarzyszeniach, 
gwarantujących praw a odnośne, a w całej swej 
działalności długi czas wspieraue gorliwie przez 
dziennikarstwo wiedeńskie odmówiło przecież 
nietylko poprawy statutów, ale odjęło naw et po­
zwolenie dawnego ministerstwa na sąd po­
lubowny. Teraźniejsze ministerstwo tak  a tako­
wane przez dziennikarstwo, pozwoliło jednak na 
wszystkie żądania. A. Presse widzi się ztąd zmu­
szoną, przyznać temn ministerstwu wyższość nad 
daw nem , ale tylko w tym jedynie punkcie, dla 
osłabienia wrażenia podejrzywa jednak minister­
stwo, że chciało tern dać dziennikarzom tylko 
uczuć przychylną dla nich ró ż n ic ę m in is te r jn m  
Belcrediego musi pierw złożyć jeszcze wiele do­
wodów swej mądrości — mówi „Piesse", chociaż 
tymczasowo i to ma swoją wartość i pogłnty 
noweura ministerstwu tern więcej, że przeciwne 
postępowanie zaszkodziło Schmerlingowi. Zresztą 
trzeba z wdzięeznem uznaniem przyjąć i to dobre 
i pożyteczne, chociaż pochodzi od przeciwnika."

Ze zjazdu eesarza Napoleona z królową Iz a ­
belą bardzo są zadowolone dzienniki hiszpań­
skie. Epoca w yraża nawet życzenie wzajemnych 
odwidzin królowej Izabeli z królem włoskim i 
królem portugalskim.

Patrie potwierdza doniesienie, że eska­
dra angielska z pancernikiem, budującym się 
właśnie, odwidzi na przyszły rok Toalon. An­
gielscy oficerowie m arynarki m ają zabawić dłnż- 
bzy czas w porcie Lorient i odwidzą Rochefort, 
poczem eskadra angielska odpłynie do Malty, a 
fraucuzka wywzajem niojąc się, tam ją  odwidzi.

Bismark podczas pobytu swego wHom bur- 
gu, w yrażał się w głośnych rozmowach na pu­
blicznych miejscach ostentacyjnie z synipatjam i 
do Francji i do cesarza Napoleona.

Times doradza rządow i, aby pomógł Ame­
rykanom do pochwycenia południowego^korsar­
skiego okrętp „Sbenandoah"." t

Dziennik Warszawski w dodatku zamieszcza 
doniesienie o udzieleuin orderów kilkn znako­
mitym P o la k o m , między innemi szwagrowi W ie­
lo p o ls k ie g o , O s tro w s k ie m u , byłemu dyrektorowi 
spraw  wewnętrznych, Mianowskiemu, rektorowi 
szkoły wyższej w W arszaw ie; Wojdzie, który 
powr ca na swą daw ną posadę burmistrza, pod­
czas gdy zastępujący go jenerał Witkowski na 
wyższą godność zostanie mianowanym.

W ychodzący w W arszawie kosztem skarbu 
polskiego »  moskiewskim języku Dniewmk, 
który tylko 140 obowiązkowych posiada abo­
nentów, zamieszcza uwiadomienie, iż ktoby so­
bie tego życzył, może podania swe do policji 
odtąd pisać w języku  moskiewskim, ponieważ 
postarano się o to, ażeby w tym urzędzie k a ­
żdy urzędnik roznmiał język  moskiewski.

Wobec tw ierdzenia warszawskiego półurzę- 
dowego korespondenta do pewnego niemieckiego 
dziennika, jakoby  nie byłe zamiarem rządu mo­
skiewskiego w yprzeć ze szkół żywioł polski, 
przytaczam y następujący f a k t . W Białej i Kra- 
snymstawie, jak  donosiliśmy, zamieniono polskie 
gim nazja na greeko-unickie moskiewskie. P o ­
nieważ zaś rząd dobrze wie o tem, że m ie­
szkańcy grecko unickiego wyznania nie uw ażają 
aię wcale za Moskali i dzieei swych do moskie- 
wskiej szkoły posyłać nie będą, tylko do pol­
skiej, więc polskim gimnazjom tajnym rozka­
zem wzbroniono uczniów tego wyznania przyjm o­
wać, Tym sposobem chce rząd Polakow grecko-ka- 
tolickiego obrządku zmusić do posyłania swych 
dzieci do moskiewskich szkół.

Spodziewać się można, że przymus ten po- 
żądauego skutku nie osiągn ie , bo czyż byłby 
przymns ten potrzebnym , gdyby rząd zaprow a­
dzeniem moskiewskich gimnazjów odpowiadał 
w rzeczy samej ży c z e n io m  ruskiej ludności ? O  
burzającą jest bezwzględność, z ja k ą  wszystkich 
nauczycieli k a to l ik ó w  oddalono i bez wszelkiej 
winy po długoletniej, wiernej p racy  pozbawiono 
cbleba.

Gospodarstwo, p rzem ysł 
i handel.

t e r p e n ty n o w y . Obfitość w Galicji 
ka Wa szpilkowego szczególnie na góraoh 
„  tpackioh, m ogłaby stóeownie wyzyaki- 
lu*1® przynieść wiekaze niż dotąd z użyoia 
a»iupał * wyrób budulcu korzyści, dałaby 

biednej górskiej ludnośoi więcej spo- 
*w zarobkowania, 

j  Terpentyna gęsta  i olej terpentynow y 
ka«e*ew szpilkowych w yrabiany stanowi 
btcH w E aroP’e doć® obrotny. Oprócz 
&o»i, ji Franci ' '  Anglii, Wioob, Niemiec i 
8zt? y ’ n®wet A m eryka pomimo ceł i ko- 
W  Przewozu, olej terpentynow y potrze-
*łi t E uropy dostarcza. U nas w Gali-
Ioł; gafęż przem ysłu praw ie zupełnie od- 

s  leży.
d, d rzew a szpilkow e na zi-^b przeznaczo- 

? wiosnę przez wiercenie do wylania 
«tat w (terpentyny gęstej) zm uszone, do- 
**> m aterjaiu, Który z w odę mięsza-
W  Z0Z skraplanie mokre (destylację) olej 
s a t y n o w y  w y d aje ; to samo można o- 

, kdjjrłć z pniaków wykorozowanych rozdro- 
yy&ych przez skraplanie suche, 

ilQ 7 ró b  oleju terpentynow ego i przyrzędy, 
•4*} ®So sę tak pojedyncze, nakłady tak 

' że każden właściciel naw et 100-mor- 
o l*8uiBzpilkowego — u siebie takowy 

“wadzić może z korzyścię.
N ia  8 nielicznyeh fabryk w kraju ist- 
®>?ia b sprzedaję olej terpentynow y po 

Jd ji-i zł. cetLar, p.zekupnie z drngiej ręki 
W „ 7 2 0  Zł.; w W iedniu jako centralnym 

,ę |e handlu tego  tow aru  po 39—48 złr.

za c e tn a r; i po tejto  cenie nieraz własne 
nagze w y r o b v  z W iednia nazad w niczem 
niezmienione do kraju wprowadzają.

W razie pierw szym  przez Bkraplanie 
mokre zostają  się jako resz tk i żyw ica bia­
ła, która albow prost zpieniężoną lub też z 
potażem popiołu paliwa wyługowanym na 
m ydło w yrobiona, 00 będąc o połowę ceny od 
zwyczajnego m ydła tłuszczow ego tańszem  
jako  przystępny środek do utrzym ania Czy- 
Btośei dla biednego ludu górskiego posłu ­
żyć może.

K orczowanie pniaków z drzew ściętych 
może podać sposobność odkrycia źródeł 
skarhów , jakiem i natura nasze K arpaty  ho j­
nie obdarzyła.

L w o w s k ie j  Iz b ie  lin n d lo w o -p rz e -  
m y s ło w e j u d z ie liło  c. k. nam iestnictw o 
aktów dotyczących budow y projektow anych 
dwóch d róg  obw odow ych, m ianowioie: je ­
dnej z Brzeżan na R ohatyn do Chodorowa, 
a drngibj z Brzeżan do H alicza, i zaw ezw a­
ło Izbę, aby po dojrzałem rozw ażeniu is t­
niejących stosunków  handlowych, tudzież i 
tej okoliczności, że kolej Iwowsko-ezernio- 
w iecka obwód brzeżański na południowo- 
wschodniej granicy obwodu przerzynać bę- 
dzie — ośw iadczyła się codo budowy p 0 _ 
w yższych dróg, tudzież której z tych dróg 
ze względu na istniejące stosunki więka_z§ 
ważność przypisać należy. Izba uchwaliła 
ośw iadczyć się za potrzebą obydwóch dróg 
projektow anych, postanow iła jednak pow o­
łując Bię na sprawozdanie swe z dnia 30. 
września 1862 do 1. 460, w którym naglącą 
potrzebę i ważność przedłużenia drugi ta r -  
nopolsko-brzeżańskiej przez R ohatyn do

DniestJU w ykaza ła , popierać w pierwszej 
linii — ze w zgledn na ruch handlowy jak 
najspiesze przedłużenie drogi tarnopolsko 
brzeżańbkiej, przez wybudowanie p ro jek to ­
wanej drogi z Brzeżan na R ohatyn do Cho­
dorow a, k tóra jest najkrótszą komunikacją 
obwodów tarnopolskiego i b rze tańsk iego  
ze stolicą kraju, i k tó ra  to  d roga  przez 0 - 
kolieznOść, że kolej lwowsko czerniowiecka 
obwód brzeżański na południowo-wscho­
dniej stronie przerzynać będzie, tem w ię ­
kszej nabiera wagi. Zarazem przedłożyła 
Izba wysokiemu namiestnictwu wniosek a- 
by ze względu na to , że powyżej pro. 
jektow ane drogi, jako  ważne arterje  han­
dlowe są w interesie całego kraju i całemu 
krajowi pośrednio lub bezpośrednio korzy­
ści przynosić będą, koszta budowy tak o ­
wych z pominięciem dotychasow ego sy s te ­
mu konkurencji obwodowej, fundusz krajo­
wy w całości ponosił.

Iz b a  h a n d lo w a  w  C s e rn io w c a e h  o- 
bradow ała na jednem z ostatnich posiedzeń 
nad kw estią nawiązku kolei żelaznej czer- 
niowieckiej do kolei multańskich, *'tóre rząd 
tam tejszy  myśli poprowadzić do M ich alen y  
i Sinouc, podczas kiedy w interesie B uko­
winy i Multan leży , aby kolej multańska pod 
Fontinelli i L itten i p rz e c h o d z iła  z doliny 
Seretu w dolinę Suczawy * dosięgała gra- 
nicy pod B urduszenam i i Jckam ami koło 
Suczawy. W tej myśli podano do m inister­
stw a prośbę.

L w ó w  13. w rześnia. W urzędzie ta r ­
gowym spisano dziś następujące oeny: Mie- 
rzyca pszenicy 83 fnt. 3.96, ży ta  77 fnt. 3,7, 
jęczmienia —, owsa 46 fnt. 1.12, hreczki 8.5,

prosa —. kartofli 96 c., kukurudzy —, ce­
tnar siana 88 e., słom y 89 c., sąg drzew a 
tw ardego 10,83, miękkiego 7.88, miasa o- 
kowity 18 stopn. 75 centów.

W ie d e ń  dnia 12. września. Łój ma o- 
becnie spory pokup, za cetnar surow ego 
plącą 18 zł. bez odwózki.

(Mr) W ro c ła w  11. w rześnia. Mamy 
pogodę nie piękną w prawdzie, ale ciepłą, 
co sprzyja burakom, kartoflom i roślinom  
pastewnym. T arg i nasze od tygodnia bar­
dzo osłaDły częścią pod wpływem o trę t-  
wienia chwilowego targów  zagranicznych, 
częścią dla panującej pogody. Do osłabię- 
nia tego Przy czy “ 18, 8i9 jeszcze i nizki stan 
wody na Odrze. Najmniej pokupu ma psze­
nica, gatunki średnie i pośledniejsze spadły 
o 5—8 sgr. na szefiu. Dziś np. płaeono za 
szefel (14 garncy polskich) 84fnt. białej 60 
do 67, wyborowe ty lko ziarno ceniono na 
72, żółta 60—63 —67, zrośnięta 52— 54—56, 
żyto za 84fnt. 50 — 53, najprzedniejsze 54. 
jęczmień w pięknem białem ziarnie miał 
pokup na wywóz po 40—42, owies 50fntwy 
loco 2 3 -2 4 —27 sg r. (1 sg r , =  5 kr, sre ­
brem), ziarna strączkow e całkiem bez poku­
pu, a ceny ich tylko nominalne. Nasienie 
koniczyny czerwonej mało miało odbytu 
przy dość znacznym dowozie, ceny z t r u ­
dnością ai? u trzym ują, za cetnar ełowy 
(80'/3 fnt. w ied.) płacą 16—17 a najwięcej 
18 talarów (1 ta l, pr. =  1,57 bez ażja.)

W R u d k a c h  (Samborskiem) pojawił się 
kslęgoBusz.

Część urzędowa.
. Gmina B ie ń k o w e e  w obwodzie brze- 
zanskim  celem zaprowadzenia u siebie u re ­
gulowanej nauki Bzkolnej zobowiązała się 
po wieczne czasy, w ystaw ić budynek szkol­
ny z pomieszkaniem nauczyciela, pospra 
wiać sprzęty  szkolne, starać się o u trz y ­
manie szkoły w ocbędóstwie, na opał szk o ­
ły  d iw ać 6 niższo-austrjackich sągów  d rz e ­
wa, nareszcie każ doczesnemu nauczycielowi 
k tóry  ma oraz pełnie funkcję djaka, płaci ’ 
rocznie 100 złr. w. 8., i nareszcie oddać mć 
w używanie jeften morg z pastwiska gminu 
nego pod nr. top. 460. D la polepszenia te - 
dotacji zobowiązał się gr. kat. kapelan miej-j 
seow y ks. Michał S o n i k  na czas sw ego 
teraźniejszego kapłańskiego urzędow ania 
odstąp ić  g run t erekcjonainy rozległości 720 
sążni kw adratow ych.

P rz y je c h a l i  do L w o w a  d. 12. w rz e  
śn la . Pp. D r. Hera Jat, z W iednia, Gusz- 
kowski K. z Nowego m iasta ,  Wiśniewski II. 
z Dobrzan, Pawłowicz A leks, z Moskwy, 
Szelepiński Mik. z Podola, Kuciejewski K. jg  
z Gracn. O bertyński Knz. z Udnowa, Oha- 
nowicz Łukasz, z M iłowań, Paszkiewicz K. 
z Kijowa.

W y je c h a l i  z e  L w o w a  d . 12. w r z e ­
śn ia . Pp. Ambros W ładysl. do Tarnopola, 
Sm arzewski Franc. do Mrzanicy, Smalawski 
F el, do Uherzec, Łokucijowski Ludwik du 
Łukawicy.

■ —



GAZETAfNAkODOWA z dnia 14. września 1865.

K u r s  l w o w s k i ,
z dnia 18. września.

D ukat holenderski . . .
D nkat cesarsk i . . . .  
Mudkiawski półim perjał . 
Moskiewski rubel s re b rn y . 
Mcshicw.Li rubel papierow y 
p rusk i talar kur. . . 
'W e .  listy  zast. w. a. 
Galie, lis ty  zsst u .  k. 
Galicy i. oblig . indem. .
Foźj czka narodow a 
Akcjo kolei żel. gal- •

D aj§
w. a

ja oo

zł. | c t
5T10
5 13 
8 85 
1,68 
1 42 
i ! h i  

68 20 
7 1 6 6
71 051
72 j

Ządgją 
w. a.

Z(. !ct.
5 16 
5! 17 
8 9« 
1 |70 
■

1,62 
nd 81 
1P 05

P
193 61 195 50

T e le g ra fó w  ..n y  k u rę  w ie d e ń sk i ,
z dnia 18 . września.

G bug. d ługu  p sń t. 5% za 100 gl m. k. 
P o tyczka  nar. 1854 0% za 100 gl, m. k 
L osy z r . 1860 . . . . . . .
A kcje banku narud. ,a 1000 gl. . 
khęje T o w rz y s tw a  kred. na 200 gl. 

I-o jd y n  10 funt. szterlingów  . . 
p a s a t y  cesarskie sztuka . . .
Srebro za lOO złr. w. a. .

W. A.
zł .ct.

68 20 
7 -2 "> 
0815 

776 00 
1 /460  
109 20 

516 
107150

W iedeń . 1^  w rz e s p ia

£>•/,■* BUaliki nil wsi* a. • 
• Pożyczka m ro d . . . 
■ Metaliki na m. L . . 
,  Obi. ind. niż. an s tr . .
> .  » w ęgiers. . .
,  ,  ,  chor. i b a n ..
, .  ,  galicyjskie .
,  ,  ,  bukow ińskie.
,  ,  ,  siedm iogr. .

PI icą Ządąją
złr. | et zł.'. 1 c t
62 60 62 75
72 65 72 75
68 00 68 10
81 (50 62 00
71 25 72 00
72 CO “72 50
7 l|5 0 72 CO
68150 69 00
68-25 38 75

A k cje
Banku naród a n s tr . ,

Łjral_

1 uglo-anstr. . , 
Z nfłada  kredytow ego . 
Kolei pćln . Ferdynanda

galicyjskiej. 
ezernio^jęc z wpjU 50’/, . .

Posyefbl lo teryjne.
Losy pożyczki z r. 1839 . .

,  i 8Ca . .
„ a ,  .  106O . .
v *  ,  -  ,  1864 . .
,  ,  iutjnow. zr. 1864
.  kredytow e...................
,  U . Esterhazego . . .
t ks. Salm ...................
t hr. Pahy.......................
,  ha. K l a r y ...................
f  b . SI. Genols . . . .
, miasta Bnu

775 10
75:00 

173 60 
166100 
193 75 
80100

77. 00 
75! 50 

173'70 
166120 
194-00 
81100

ly . . 
ks. WindiaeLgrkiZ

,  hr. W aldstein 
,  hr. Keglemich . .
,  Rudolfa _ .
E r  J eagran.ezne.

(G-miesięerne.'/ 
A ugsp. 100 złr. nr. ,  . 
F r a n i ' <. M. iuO. . . 
”.m  J. 160 r . i r k . . . .
Londyn 160 Art................

106 fiank. . , ,

a
143:60 

82 25 
88 00 
78 30 
78,75 

121 50 
76 |00 
27 00 
25 55 
23100 
23'00 
22 50
16 75 
16 00
12 00 
12)00

143 50 
82 5Q 
88 10 
78 .0 
70 23 

121,60 
78] }0 
28 00
23 00
24 00
£4 00
23 50 
17 'PO 
1 / 03 
12 i 50 
12'56

P a ry - ^   .................... .
W arw aw a  12 w rześn ia . 

Półim perjaly . . . .  rubli 
L isty  zastaw ne n i .  ok. ,

,  " f  “ tnpon. . „
Akcje kol z r  wa -w ic i „ 
Akc ! kol. żel. w ar.-b y d g , ,

91 15
91,25 
81 40 

109:3 
43 40

91 2S 
91 35 
81 50 

1C9 ł0  
43.45

13 37
78 00 
00 00

00 00 
00 00 
1 4 I 
78 50 
73jb7

P r . r y i  12.
R enta 3 /, . .

września,
C9 27| 00 00

j t h Sikawka i&>

w o z o w i i
Ze skrzynią, dębową, miedzią w ybi­

tą  s i ln e j i  trwdłej konstrukcji, jest
v  Fabryce Karola Pietzsnh,

] \ r .  ;I29«/. 
przy nlicy Łyczakowskiej, za bardzo 
m ie rn ą  ceu«  n a ty c h m ia s t  do n a - 
964 bycia, 1—3

Lwów dnia 13. września 1865.

Realuość dom inikalns, we 
wsi Tomsszowce, 
w obwodzie Stryj- 
s. im, powiecie 

W ojiiłow ik im , mająca 7 uiurgów obszaru, 
z budyukanu mieszki Inemi i gosoedarskie- 
mi, 1 pasieką, ł sMem intratnem przy rzece, 
na trakcie stanisławowskim stryjskim , kala- 
akim. żn-awleóskim , —. jem  zn WBzystkiemi
sprzętam i domowemi 1 gospodarskiemi z 
wninej ręki ao sprzedania — lub wydzier­
żawienia. Bliższa wiadomość u właściciela 
9S_ ua miejscu. ____  1—l

*•» vvil»*»U iwUtowaj. o.isiciególti iooa 
■ — ’ - r e. k. krajach koronnych 

pngz medjezDj faknltot Fk-ŁME NIESZKODLIWA uznan
Wi od SI lat w e. 
*11»Jo*r»i» a_

, ------  „ Jako
rajach koroaojch uprzr- 

'  In ltet za ZC- 
uznana

‘'ASTA do ZĘBÓW i WODA do UST
Dra. rutrannanna, znajome w e  w s z y s t k i e h
BWMa YiSdif aJWj Jor-
Sl> i i E » »  1,0 ezyaaczenla i«bow  94 zawsze 
l i i  r u  U h li wazyaikioh i|>tokact, Jako le i w każdym handlu g.laoteryjuym w kraju i z«

P r iO S trO E h  oniaważ w on tnleh cza- 
. . M,k  w m»dlanT.l■, , t,k le  mnóstwo past i

zmuizo. j >jitenl ‘ v,<î 4w *i? 
nawa* p u b liezLo ai. y i * j ol6nU!J.r ł l t*ć JM "
" T ’ L  (o  k tO re , 7 \  kupującymój* Vma'\„-rtitwch nrt.ii V" m kO«IIWUMCI
i wialu Ju* krocie ty-
•lęcy J z ład El* PaItS*011̂  'niemiłejomyłki wyraiule iOdal. PAeTY d( - ĘBÓvy 1

p r o  i fcjM rm nnna

H. U] Kuta raiaot.’ 
38 17—48

J .
Na cładem  k sięg am i

A. P  EiŁ A B  A
w R zeszo w ie , .

w y s z ł o  s z ó s t e  p o p r a w in ' w y d a n i e :

FłUNGSA
R O Ż N O W Y  ŁA TW EJ,

zastosowane do życia tow arzyskiego
M Ł O D Y C H  P 4 N . E Y  

U 6 r dla użytku 2—3
S Z K G f ;  p a n i e ń s k i c h ,

w trzech językach: 
polsum, francozkiic i niemieckim, 

które aa c e n  , uO c n t.  także we wszystkioh 
księgarniach krajow ych nabyć możni..

A. STEIFA. Synowie
przy rogn^nliey Jeza :ckiej, 

otrzymali znown wielki transport ketnisowy na całą Galicję 
pierwszej fabryki uprzywilejowanej

Bukowinę z 
363 1 - 4

B R A C I B R IJtfN E R O W
w Wiedniu

3 0 0 0  sztuk lamp amerykańskich
(tak zwanych PetroKULa), i sprzedają takowe po cenach fabrycznych — sztu­

ka od 52 cent. do 30 złr. w. a.

Sadęn pod Wiedniem
O tw arcie s a i o d u  wino gradow ego, rozpoczęcie k u rac ji w inogronow ej

Zupełnie
najcaiijzycn

d a la  t.
dojrzałe i na kurację

w r z e ś n i a
przydatne winogrona rozseła pc cenach

906 5 - 6
Bade-Direetion in Baden bei Wien.

KRYKOCHROM
jc . k , w ;, łą c z n ie  n p rz y .  p ły n  ilo  fa r -  
ju o w a n ią  w ło s ó w , u tr z y m a n ia  i od  
I z y s k a n iu  p ie r w o tn e g o  k o lo r u  w ło  
] só w  b e z  s z k o d y  n a  z d ro w ie  n ie  za- 

p la m iw s z y  akó.-ę.
Używanie tego płynu wraca włosom 

Jten sam kolor, kcóry miały przed posi- 
| wieniem zapobiega wypadaniu włesów i 

worzenia iig pa^jdi, wJiiieca po iost wło- 
Isćw  i nadaje takow ym  przyjemną wio- 
Itkośe '  836 6—6

C e n a  p ły ń n  z  je c in y m  s ło ik ie m  
|p o m a a y  k o s z tu je  3  z ł r .  GO c. w . a.

Dootać można we Lwowie w  a p te c e  
|A . 5 .]  U L I : / !  I tA , dawniej Lanerego, a 
]w  K rakow ie w haadln p< Józefa Jahna.

FOSFOHANŹfiLAZA
P .Ł E ^ A S  DOKTORA UWIEJETKOSGI

Nie u,a środka żeiezu tego  tak  starannie 
i, dokładnie przygotow anego, jak  Fosforan 
Żelaza w płynie p. Lerao, doktoi.i umieję­
tności w Paryżu Dla tego to najsławniejsi 
lekarza na u .łe j kuli ziemskiej przyjęli ten 
środek, jako nietu ijęcy sobie rórmeg o 'p rz e ­
ciw b U d n ic y , iim fa ty z m o w i, c ie rp ie n io m  
ż o łą d k a , t r u a n e in u  tr a w ie n iu  w  w ie k u  
k ry ty c z n e g o  p o z e jś c ia  u k o k ie t . b r a k o ­
w i' m ie s ię c z n e j r e g u la rn o ś c i ,  u p ta w o m  
i m o z b ln c m a  p o w ro to w i do  z d ro w ia , 
g o rą c z k o m  z ło ś l iw y m  i uby tk o w i k rw i. 
P rodukt t e t  iarm aeeutyczny leczy bardzo 
p rę d k a  i 's z / s t k i e  p o w y ż sz e  c h o r .. »y ; s k u te ­
czność jego sprawdzona w szpitalach, uzna­
ną również została przez tow rrzystw a i aka­
demie leaarskie jako  środek zachowawczy 
prs.3 .iw c l.o ro o o m  e p id e m ic z n y m  i w  
o g ó lo  u i r z y m u ’ą e y  z d ro w ie  w  n o r m a l­
n y m  s ta n ic .  J j s t  to  jedyny preperat żele- 
zisty, kióry znieść może najdelikatniejszy żo­
łą d e k ; nie sprawia on nigdy zatwardzenia i 
nie czerni ust ani zębów. 7 .5 5—6

Dostać możn* w e  L w o w ie  w  a p te c e  
Z \G M IL V T A  R U K K H A .

STEFAN MAH

Inia 10. września r. b. zgubiOLo B liO - 
S Z K Ę  Z Ł O T Ą  z ie lo n e  e iua ilow & ną, 
z dwiema perełkami i dużym kamieniem 
czerwonym, nprasza sig, kto by takow ą no- 

siadał, aby raczył eddać de ekspeuyeji G a­
zety  Narodowej gdzie odbierze wynagro- 

957 dzenie. (1—3)

nu

A
n

leksandrowi Rogawi-sckiemn, pod-
koninszeron przy stadzie rządowem  
ikoni w k rólestw o P olab .em  zam ie­

szkałem u w mieście Ja n o w ie  P o d la ­
skim, w powiecie Bialskim w  gnbernii 
L u b e lsk ie j potrzebna JJst wiado­
mość o pobycie Jana i Ignacego, 
synów zrodzonych z Antoniego 
i Anastazji z Balabuszewiczów  
R ogaw ieckich, dla zbliżenia sto 
sunków familijnych, jakie nas 
951 z sobą wiążą. 3—3

Podziękowanie.
• niżej podpirsny sk F u a  niniejszem p* 
d*iękrtw  a u ie  W . p n n u  K a ro lo w i P i l s A  
w ła ś c ic ie lo w i f a b ry k i w e  L w o w ie -^  
k o c io łe k  p a ro w y  do p a rz e n ia  k a m  ^ 
d la  b y d ła . Sposób przez tegoż mi po5 
ny i wy konany okazał się w rezultacie wi­
ce korzystnym  dla mnie, gdyż byłem w st 
nie przy tak  szczupłym i lichym przesztor 
cznym zapasie paszy zimowef d la  by d ła ,"  
pomocą przyrządu w fabryce powyższej w 
kocacegu, oszczędzić jeszcze połowę tą lś  
zapasu, wyk.-rmiwszy n a ^ e t do pra^y „ 'i- 
zdati e sztuki na sprzedaż.

Czuję się więc obowiązanym viyr M ie  
te j  fa b ry k i, które taniością cen toelujjjr

S!*“■

(kosztował mnie bowiem cały przyrząd 
156 z*r. w. h.) a celowi swojemu zup 
odpowiadają, każdemu polecić. s  

Borssczów w obwodzió kołomj 
dnia 11. w iześnia 1865. 954 3

li. B isk u p

Dl

‘ ierwsze austrjackie

Towarzysiwo dla wywozu f  
przywozu.

< 5 jX -  a n d  I m p o r t - f ^ s c l l s c h a f t . )

k i -

jgS pr

er; zycj 
ta: wiei 

kieł 
mm

faorykant broni i w yrabiający nowe uprzy­
wilejowane rewolwery w  W ie d n iu , S ta d t ,  
K o h lm a r k t  N r. 14, poleca po najtańszy cŁ 
cenach fabrycznych swój wielki skiad im 
b e l tó w e k  kapslowych, s z tu ć c ó w  tyrolskich 
do polowania, do tarczy i rew olw erow ych, 
s t r z e lb  do prędkiego nabijania, iglicowych, 
lef szówek i lankastrówek , wszelkich gatun­
ków p is to le tó w , r e w o lw e ró w  z pOuwój- 
nym ruchem w «■ num ertch, oa wielkości kie­
szonkowej, aż do kalibru wojskowego.

K o m i t o t  z a ł o ż y c i e l i  m a  z a s z c z y t  n i n i e j s z e i n  c z y n i ć  w i a d o m a  

ż e  e m i s j a  a k c y j  l e g o  d l a  h a n d l u  i p r z e m y s ł u  A u s l r j i  t i  

9 6 1 1 —3 w a ż n e g o  p r z e d s i ę b i o r s t w a

Również przejmuje zamówienia na wszel­
ką powyź wymienioną bron podług dofcła- 
dn eg j polecenia aż do najw ykw intniejsze­
go i rządzenia, z zaręczeniem za I ażdy swój 
w yrób. 744 21—26

rozpoczęta w poniedziałek drna 11 
b. m. będzie zamknięta dnia 23. t. m

k a p i t a ł  a k c y j n y  5  m i l .  ^ n l d .
* u /

rozdzielonf
na

T ylk o  3 1/, złr. w . a.
kosztuje u podpisanego cały los oryginalny 

(nie promesa) na przypadające ciągnienie,

dnia 4. października r. b.października r.
pierwszeęo wielkiego hąnibnrgskiogo

LOSOWANIA PIENIĘŻNEGO,
którem  tylko wygrane w yciągnięte będą 

K apitał do w yiosow au .a :'

2 miliony 331.700 mark
Główne wygrane: m n rk  8l)O.('O0, lOu <>oo, 

100 .000  31)000. 30  0 0 0 ,2 0 .0 0 0 , 15.000 
7 p o  10.000, 2 po  8 ,000 , 3 p o  0 .0 0 0 , 4 
p o  5 .0 0 0 , 4 pu  4 0 0 0  18 po  3 .0 0 0 , 50 po  
2  000  0 p o  1,500, 0 p o  1 200 , 100 p o  
1 .000 , 106 po  50 0  z ł r .

P ó ł lo a  oryginalni go (nie promesa) 
kosztuje 1 złr. 75 cenr. Zlecenia zamiejsco 
we z ołączeniem gotówki załatwiam rj chłc 
i pod dotrzymaniem tajemnicy. Urzędowe 
listy  ciągnienia, również wygrane rozsełrno 
zazaz pu losuwsniu.

Uprasza się udać pod id resem .

885 - 4 6
«feau Nchrimpf.,

B nąuer in F rankfurt am Ma:n.

P i e r w s z a  e m i s j a  t  m i l i o n  g u l d e i l b i r

5G0G akcyj po 200 złr. w. a.
Przy^subskrypcji naieży  z ło ży ć  10%, czy li 2 0  złr 

na k ażdą akcje.

Subskrypcję przyjmują:
W  W iednin  niż. anstr. T o w a rzy stw o  eskon tow e.
„ B ern ie m oraw sk ie  „ „
r. P radze czesk ie „ w
„ Grazu styry jsk ie  „ „
„  P eszc ie  Bank kom ercjalny peszten sk i.

T ryjeście ,, „ tryjesteńsk i.
B eichenber^n prześw ietna  izba Iiadlc vo-przem ysłoW  

„ Ł inzu pen Scheibenpogen  s Eid&m 
—  S l a l u L ó w ,  p r o s p e k t ó w  i a r k u s z y  s u b s k r y p c y j n y c h  mOŻD

d o s ta ć  b e z p ła tn ie  u  'zl.’ l i a n d l o '

W O - l > r z C k 3 1 ^ § ł o w y c S l  w  - a ł e j  m o n a r c h j i ,  j a k o  t e ż  *

m i e j & s a c l l  s u b s k r y p c j i ,  \ w  k o m i t e c i e  z a ł o ż y c i e l i  ^

W i e d n i u ,  I K o t k i e n t h u r m s C R ^ s c ,  K r .  i i i .  V

p i ę t r o .

• y s l
«tM
k i
W t i
Ula.

-  k ie
k ió
g o ć

W ied eń , 9. w rześnia  1865.
l i o i u t t e t  z a ł o ż y c i e l i '

ESSENCJA
8  u . s  a  p a r y i f  o 1 b e r t.

Jeden z ta j  dawniejszych i najskute­
czniejszych środków roślinnych, krew 
czyszczących w chorobach sekretnych, 
byfilityczflvch, &auieczyDzczeniu krwi 
i wyrzutac, i na ciele. Metoda użycia 
dołączoną w polskim języku.

Cena fi iszki i  złr. 80" cnt.; za opa- 
kow aue 20 cnt.

Dostać można we L w o w ie  u Z 
RUKEttA, w Paryżu w aptece P . Col- 
bert, w Pa.ażu Colbert nr. 7. e t _8. 
Skład główny dl i  królestw a P olskie­
go u p. Gaiła w W arszawie, w W il­
nie . p Chrościckiego, w L-tólinie u 
p- Mazurkiewic?* , w K rakow ie i p . 
Brnnon i Miczyriskiego 818 10—7

Spusóc leczeniń stanowczy ohc -ćo płciowy 
wszelkich wyrzutów, ran sytilityoznych

Paryzkiego Ora p. (labie.

C7

Skuteczność Syropu 
ro ś lin n e g o , L ezm er- 
k u r ja ln c g u  p rz e e iw  
liaZdjom, ła lą d o s i 
n ie z n o ś n y m , ra n o m  
s y f ll i ty e z .iy ii ,  zn n ie - 

ly azezen lu  k rw i ,  tak  skuteczną się poka- 
1ł, że ją dzioiLj 40.6u0 liató.. dziękczyn­

nych ze wszystkich stron świata óik najza- 
szczytniej popiera, wielbiąc szczególniej przy 
ego użyciu pomoc kąpiel mineralnych ró ­
wnież D ra Ohable. Cena 4 z łr . ,  z° opako­
wanie 20 cnt. 801 10—7

Przyjem nego smaku 
a w sw em  działaniu ła ­
godny S y ro p  C y try ­
n ia n u  Ż e la z a  D ra  
C h a b le , gdy  do dziś 
w użycia będące trn 

dne io  trawienia, w skutkach z i ś  swych 
wątpliwe k n b eb y  I k o p a iw y , z rzędu le­
karstw  w ypiera, to ze swej atrony, J n i  lo  
w  z z p r y e o w a n ia r h , j a t  w e w n ę trz n ie  
uży ty , pokonywa z pewności. .szystk ie 
nieznośne dolegliwości, jak iem  są :  r / e r ą  
c z k l, u p ły w y , o s ła b ie n ie  k« .. łu , o to k i 
uęehe ia  Cena flaszki 3 złr. 30 ont. z opa-. 
kowaniem 3 złr. 50 ont.

J  powyżej wymienionemi specyfiernemi 
Środkami laM „  iHa,,o7.a m a ś ć  n rz e c lw -

PiO Scg tw r ó e le  u w a g ę  I Każde pudełko pnezemnte wyrabianych proszków Seidlickieh, i każdy papierek M n ą  dozą zawiera aey, dla ro*‘ 
różnienie od r rdob,tyck innycn wyrobów opatrzony )eet moją m a r k ą  o c h ro n n ą .*

C e n a  je d n e g o  o ry g . p u d e lk a  1 l i r .  U  k r . w raz z opisem w różnych językach.
Te proszki z pow oda swej wypróbowanej skuteczności, zajmują pomiędzy rozmaitemi i r  od kami domowemi pfsrwsze miejsce, co { 

stw ierdzają ze wszystkieh krąjów państwa austrjackiego nadesłane poświadczenia i dziękczynienia. Szczególnie l  pom ysljym  rszu tate** 
dają się one zrstósować w leczeniu zamulenia i zatkania ciała niestrawności i zgadze, dalej w kurczaoh, cierpieniach nerek, nerw aw ett11 
bolu głowy; uderzeniu kiwi, reumatycznych ifekojach, hysterji, hypochondrji, skłonności do womitów i t. p.

SKŁAD TEGO PROSZKU U T R Z Y M U JĄ
w e LW O W IE aptek. P iotr ń C to la icY  A. Berlinei, Zygmunt Haker, Kleina ]W w a i Gebhart.

W  B ia łe j Keler apt. j J .  B t-ger.
Iraeżi  ..........................E ra  u « na e n  Józ. Zminkow mi 

B t  adcnhecht.
B o eh n i Niedzielski.
B ro d a c h  F r. D eckert.

,  F, Gomulińskl. 
B a . i a c i a  J . Czerkawski. 
C h o d o ro w łe  Z. J .  .'ryn ii k? 
C  ■ T H o r j a A i  J- Różański.

,  Ign . Schnirch. 
D o b ro m T o  A. Grotowski.

, D ro L o b y czy  L. Kleczkowuki 
, O l ln l r t i  i N. Heim.

G ró d k a  A. Tomaszewski.

l ln a la ty n le  F . Michalewicz. 
J a g .  n .e y  J . Fischbach. 
J a ro a ta w ta  J .  Rohm. 
K n e s z a  Jabłkow ski, Baqnński 

i Skupieński. 
K a lu a a n  F. H ildebrand. 
K o ło m y i W . Kuprerman. 
K rak , w ie d . Sawiezewski ap.

,  M. Jawornicki. 
K ry n f sy E  Nitribl;. 
iL lm aiJuw le A. Muller.
M a n r  i terayskaeh J . Lipschitz 
M ośelakacl) ł. Schalbot.

N asiezy  A. Mernych.
N o w y m  O ąer,a Kosterkiewicz 

wuu.ra. 
IiO m ym  T a r g a  G. Lauer. 
O św ięc im ie  77 Poiaczek. 
P o Jg o rk d  S. Sculeslnger. 
P r i e m y ś la  G rderschK a i . j a  

„ £ .  Ma ;B il ki
P rz e m y s la p a c h  s t. Mielecki. 
R adow  eaeh W. ie sch . 
R z e sz o w ie  J . Schaiter i jp . 
S a m b o rz e  K r i i e i  jen. 
S a n o k u  J . Jaklitscha w i iw a. 
S a c z a w ie  E . Botozat.

.  S ta r e m  fłUStfńe A .'G rotow sl 
, S ta n ła la ^ ro w le  Jtooher y. S- 

oenetz.
.  S z e z e r s a  U. Pełka. 
w Tarnopola A. ILorawetz. 
a T a r a n  * ’e J .  Jah n .
,  T o ru n ia  A. Giełdziriaki. 
a Tu ree Mich. Piątek, 
a T y śm ie n  e y  K u.o ' Nęckl 
a W a J o w ia a e h  F  Foltin . 
a Z) st. z . z j k a e h  J KodrębskL 
a Z loez  w ie  W olf Korkes. 
a Ż ó łk w i K, Krzyżącowski.

P .  wyższe firmy przyjmują ta  aż') zamówienia
io is im

na

łączy się jeszcze m a ś ć  p rz e c iw - 
l i s z a jo w a . M r^par»cia  d o  k ą p ie l  m in e - 
r a ln y c h  Pao, ^  j  zlr<

Sprzedają się w Warszawie w składzie 
m sterjałów  aptecznych p Galie i w aptekach 
w W ilnie p. Chrościckiego', w Krakowie p. 
Brunona Mieczyńakiego i we Lwowie n p. 
łR U C K E R A .

«ś. J*

Prawdziwy olej trmw)z wyroby nii«owcj<
W tzkt

nąjczystszy i najskuteczniejszy gatnnek tranu Ickarskiegu z B e r g e n  w Norwegii.
Praw dziw y O le j tr a n o w y  i  W ą łro b y  m lę tn a o w e j używu się z najlepszym skutkiem w tłabotciach piersiowych i płueamueh 

fulach i w słabości %RacitUisu. Leczy nąjzartarząlsze cierpienia podagry^ne i reumatyczne, również jak i chroniozne w yrzuty skóry.
0 'e j ten najczyatszy i najskuteczniejszy ze wczystkich innych ol ijó-v rybich, nie zawiera żadnych jakichkolwiek chemicznych 

mieszków i z n a jd u je  i l ą  w e  fla sz k a c h  w  ty m  s u m /m  sknteć*nvik i s ta n ie , J a k  g o  n a to ra  w y d a la .
1 ........ Każda flaszka dl,* różuiov od ińnych gatunków Tranu wątrobianego, opi trzona jfcflt moją marką ochrani_jącą i moim podpisem.

Cena całej butelki 1 złr, 80 cnt. — pól butelki 1 złr, w. - .  wraz z instrukcją używania.
774 55--104 A. M oll. aptekarz i fabrykant wyrobów chemicznyob Wiedniu w Nr. 562.

di

Wydawcy: Jaii Dobra/teki i Witalis W- Śmochowski Główny współpra^węik Jar ^obr^fiąki*. ndppwiodaiałay f*e^ktrr' »h \ntoni OrtMoł-owski. Druk Kornela Pillera.


